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Ja k  w roku zeszłym w Gracu, taić w tym 

roku w Lincu, zebrali się przy sposobności ob
radującego tam wiecu niemieckich rękudzielni 
ków, niemieccy wolnomyslni posłowie ao Rady 
państwa, ażeby omówić obecną sytuacyę poli
tyczną i porozumieć się w spraw ie dalszej swej 
polityki i taktyki. Zjazd ten odbył się w sobo
tę, a wzięło w mm udział około 40 posłów ze 
wszystkich grup wolnomyślnych, należących do 
„narodowego zjednoczenia". Liberalne pisma 
wiedeńskie ogłaszają teraz, obok ofieyalnego 
komunikatu z obrad tego zjazdu, także dużo 
własnych szczegółów, które odsłaniają wcale nie 
wesoło widoki na losy zwołanej przez bar. Bie- 
nertha kunferencyi czesko niemieckiej. Z obrad 
tych posłów wynika bowiem, że uroszczenia 
Wszechniemcćw znów się wzmagają i że coraz 
jaśniej i otwarciej zaznacza się w polityce „na
rodowych" i wolnumyślnych stronnictw niemie 
ekich w Austryi „ w z g l ą d  n a  i n t e r e s y  
R z e s z y  n i e m i e c k i e j . "

Usposobienie uczestników tego zjazdu było — 
jak  się dowiadujemy z „Neue Freie Presse" — 
bardzo pesymistyczne. Dziwić się temu nie mo- 
Jua. Biorący w nim udział posłowie sami chy
ba, wątpić nie mogli, że stanowisko, zajęte przez 
nich w wielu najważniejszych sprawach we
wnętrznych monarchii, musi napotkać na silną 
opozycyę nio tylko już po stronie słowiańskiej, 
lecz nawet także u tycb żywiołów niemieckich, 
które nie we wszystkiem jeszcze stoją pod 
sztandarem „wszechniemieckim" i że wobec 
tego o trwałej sanacyi wewnętrznych stosun
ków w państwie, ani mowy być nie może. Lecz 
pizypatrzmy się bliżej rozmaitym enuncyacyom 
tego zjazdu.

Z zupełną jednomyślnością sformułował on 
zasadę, ze sprawę uruchomienia » em u  czeskie
go pozostawić należy wyłącznie posłom niemie
ckim Cz./ch- Niemieccy posłowie z innych k ra
jów nie powinni się mieszać do tej sprawy, 
lecz w dóciiym razie całą siłą poprzeć neliwały 
tamtejszy ch swoich kolegów. Uruchomienie Sej
mu czeskiego nie może mieć nm wspólnego ze 
sanacyą stosunków w Badzie państwa i nie 
wolno go okupywać ż a d n e  mi,  chociażby naj- 
drobniejszemi ustępstwami na rzecz postulatów 
Uuii słowiańskiej w parlamencie.

Zjazd oświadczył się więc stanowczo prze
ciwko jakiemukolwiek bądź „junctim" między 
sanacyą Sejmu czeskiego a Rady, państwa. Na 
to do pewmogo stopnia zgodzićby się można, 
gdyby wypływało z motywów bezinteresownych. 
Tak atoli nie jest! Podczas bowiem, gdy zjazd 
wolnomyślnych posłów niemieckich usunął to 
„junctim", stworzył równocześnie nowe, jeszcze 
mniej uzasadnione z punktu widzenia interesów 
całej monarchii, miauuwicie „junctim" między 
sanrcyą parlamentu a wTalką czesko-niemiecką 
w D o l n e j  A u s t r y i .  W  tej sprawie zażądał 
zjazd od rządu jaknajenergiczmejszoj akcyi 
przeciwko rzekomej inwazyi czeskiej, a conaj- 
nmiej, ażeby niekulturalnej „akcyi obronnej" 
Niemców dolnoaustryackich przeciwko ( zechom 
w niczem me przeszkadzał, ażeby Niemcom po
zwolił bezkarnie znęcać się nad rozsianemi w 
Dolnej A ustryi osadami, względnie mniejszo
ściami ezeskiemi. Dalej żąuano, ażeby rząd po
starał się o natychmiastową sankcyę uchwalo
nej przez Sejm dolao-austryacki „lex Kolisko- 
Axmann“, która, jak  wiadomo, wyklucza raz 
Da zawsze język czeski i każdy inny niemiecki 
ze wszystkich, nawet prywatnych szkół w tym 
kraju  koronnym. Na wypadek zaś, gdyby rząd 
postulatu tego nie spełnił, zjazd zagroził, że 
niemieccy posłowie wolnomyślni me będą po
pierali obecnego gabinetu i do  s a n a c y i  p a r 
l a m e n t u  n i e  d o p u s z c z ą .

Tu już przewrotność Nicsntów dosięgła szczy
tu, a ich egoizrr szowinistyczno-naroduwy uja
wnił się w całej pełni. A więc ważna do pe
wnego stopnia dla całego państwa kwestya 
czesko-niemiecka ma być zepchnięta do rzędu
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Opowiadanie z lat krwawych.

kwestyj krajowych, natom iast; czysto partyku
larna kwestya dolno-austryacka, podniesiona do 
wysokości rozstrzygającej o losach państwa 
sprawy ogólnej. I  to jedynie z tej przyczyny, 
że wymaga tego wyłącznie interes Niemców.

Lecz postulat ten, skiajnie szowinistyczny, 
jest jeszcze drobnostką wobec innej, postawio
nej w Lincu zasady. Oświadczono tam uroczy
ście, że Niemcy w Austryi nie mogą się pod. 
żadnym warunkiem zgodzić na żadne, chociażby 
najmniejsze ustępstwa na rzecz nietylko już 
„Unii słowiańskiej", lecz w ogóle na rzecz Sło
wian, ponieważ takie ustępstwa, powiększające 
przewagę Słowian w państwie, sprzeciwiałyby 
sie w i e r n o ś c i ,  j a k i e j  A u s t r y a  p r z e 
s t r z e g a ć  w i n n a  w z g l ę d e m  s w e g o  
s p r z y m i e r z e ń c a  R z e s z y  n i e m i e c k i e j !

Jawnie i otwarcie więc wystąpiono w Lincu 
z żądaniem, iż dla dalszego rozwoju wewnętrz
nych spraw Austryi miarodajnym być powinien 
interes cesarstwa n :endeckiego. Innemi słowy: 
monarchia austryacka ma być takżo w swej 
wewnętrznej polityce zależną od sprzymierzeńca 
niemieckiego. Postulat to wprost potworny, 
gdyż odbiera Austryi prawo samodzielnego 
kształtowania wewnętrznych stosunków i poni 
ża ją  do roli — wasala Niemiec.

Niesłychane to wprost uroszczenie, które do
wodzi, że nie Słowianie, lecz N i e m c y  nie 
chcą absolutnie dopuścić do złagodzenia sporów 
narodowościowych w Austryi, że Ni esicy au- 
stryaccy dążą wprost do ubezwładnienia mo
narchii habsburskiej, ażeby tem bardzie' w po
lityce zagranicznej uzależnić ją  od Prus i Nie
miec. Je s t to postulat, graniczący poniekąd 
z otw artą zdradą stanu, prowokujący słowiań
skie narody, wchodzące w skład Austryi, i sta
nowiące w niej liczebną większość, do jak  naj
ostrzejszej opozycyi.

Pod takiemi auspieyami rozpoczynają się dziś 
rokowania ugodowej konferencyi czesko-niemie
ckiej. Nie dziw też, że wobec tego szanse- tych 
rokowań spotykają się tak po stronie niemie
ckiej, jak  i po stronie czeskiej, z wielkim sce
ptycyzmem, a nawet pesymizmem.

Nadmienić jeszcze wypada, że przewodniczący 
„narodowego zjednoczenia niemieckiego", poseł 
dr Sylwester, w swym referacie o sytuacyi, 
wygłoszonym na tym zjeździo, z lekceważeniem 
wyrażał się o akcyi sanacyjnej dra Głąbińskie- 
go, stwierdzając, że „aie wybiega ona poza czy
sto z e w n ę t i z n e  zetknięcie się poszczegól
nych grup i klubów parlamentarnych".

Niemniej, od uchwał linckich, złowróżbnym .dla 
rozpoczynających się dzisiaj konforcucyj bar. Bie- 
nertha zn^kLm, jest nastrój, jaki wywołać dla nich 
usiłii o „N. Pr. Presse". Ta opiekunka radykalnych, 
rzekomo wolnomyślnych stronnictw niemieckich, 
z góry zastrzega się przeciw jakimkolwiek ustęp
stwom na rzecz Unii słowiańskiej, a przedewszyst- 
niem na rzecz Czechów, równocześnie do znaczenia 
zasadniczego postulatu, podnosząc żądanie posłów, 
w Linou zebranych, aby Czechów, w krajach rdzen
nie niemieckich zamieszkałych, wydać na Dasuwę... 
ulicy, aby pozbawić ich wszelkich praw narodowych, 
z ustaw zasadniczych wynikających.

Znaczącym jest wstępny artykuł togo dziennika, 
poświęcony obecnej sytuacyi. „N. Pr. Presse" drży 
na samą myśl, że następstwem obecnych konferen- 
cyj br. Bienertha z przywódcami strunnictw nie
mieckich i czeskich, mogłoby być przesilenie gabi
netu, lub ehóćby jogo rekonstr..kcyj. „Polityka —  
pisze ten dziennik — zaczynająca akcyę od uzna
nia, że mianowanie ministrów jeBt s t a ł y m  p r z y 
w i l e j e m  U n i i  s ł o w  i a ń s k i e j ,  i że Austryą 
tylko ta  Unia rządzić może, wyśrubowałaby tylko 
preteiisye Czechów i Słowieńcow do rozmiarów naj
wyższego dla państwa niebezpieczeństwa. Następ
stwa takich ewentualności nietrudno przewidzieć. 
Uznanie to prowadzi do wniosku, żc politykę par
lamentarną wyzwolić należy stanowczo ' trwale ze 
splotów kwestyj osobistych, i że spór narodowy 
nie może być rozwiązany' rękami dobrych duchów,

sly, poniósł straszną klęskę; wielu bardzo po
wstańców utonęło. Niedobilki mauowcami po* 
przekradały się do innych oddziałów.

Tak się skończyła liislorya oddziału puław
skiego.

ani w sposób romantycznej dobroduszuości, Iłcz 
przez r o z s ą d n ą  c i e r p l i w o ś ć . "

lfo tej cierpliwości, która stała mę a j p o - 
w a ż n i e j s z ą  k o n i e c z n o ś c i ą p & ń s t  w ową "  
nawołuje „N. Fr. Presse" z w ie lk ą  powagą i nama
szczeniem. - -

Na czem jednakże polegać ma ta najnowszego 
pcmysłu „konieczność państwowa" — o tem m ile:/ 
dyskretnie dziennik wiedeński. Z dalszego przed
stawienia, a raczej zabarwienia, obrad i uehw a 
posłów, w Lincu zebranych, z zapowiedzi nowych 
demcnstracyj przeciw „naporowi Czechów" w Au
stryi Niższej, nietrudno atoli domyśleć się, jak ju- 
bie „N. Fr. Presse" tę cie* liwość wyobraża, pto 
rząd z założonemi rękami przypatrywać się ma, co 
Niemcy zrobią z Czechami, rząd ma czekać, aż 
Niemcy staną się znpołnym5 panami sytuacyi.

Jeżeli tedy z warunków podjętej przez bar. Bie
nertha ngody czesko-niemieckiej, mające^ na celu 
uruchomienie Sejmu czeskiego, wykluczy się wszel
kie koncesye na rzecz jedne i drugiej strony, je 
żeli rekonstrukeya gabinetu także warunkiem tej 
ugody być ni<» może, — to zapytać należ), co wła
ściwie ma być podstawą tego porozunrenia, kióre 
bar. Bienerth pragnie do skutku doprowadzić 

Na wszelki sposób horoskopy dla dzisiejszej kon- 
ferencyi są niepomyślnie.

Miśnie potrójne.
Obok przesilenia wewnętrznego w Austryi 

i przesileni i  na Węgrzech istnieje na 'szie je
szcze trzecie —  przesilenie w s p ó l n e  ( i całej 
m onarclu austro-węgierskiej. Dopók: dwa pier
wsze nic będa załatwione i usunięte , trudno bę
dzie zwołać delegacye. A właśnie w tym roku 
wspólne delegacye czeka bardzo waznf zadanie. 
Uchwalenie kosztów anekcyi Bośni i Hercego
winy i zajęcie stanowiska wobec nowych proje
któw militarnych — do których należy podobno 
także projekt budowy|.,dreadnouglit’ów" — co po
ciągnie bardzo zwiększone wydatki na wspólną 
armię.

Na załatwienie tych spraw wspólne m inister
stwa z wielką oczekują niecierpliwością; lecz — 
zdaie się — że długo jeszcze na to zmuszone 
będą czekać.

Zwołanie delegacyj będzie możliwre dopiero po 
ortatecznem, co najmniej ,o noweru pr< wizory- 
cznem usunięciu przesilenia na Węgrzech. Tu 
zaś w tyra kierunku coraz nowe piętrzą się tru 
dności. Do zatargów  koalicyi w ęgierskiej z ko
roną przyłączył się wewnętrzny z a t a r g  w ł o 
n i e  k o a l i c y i ,  między jej umiarkowanemi gru
pami a radykalną grupą prezydenta Sejmu wę
gierskiego dra J  u s t  ha . Próby rozwikłania tej 
pogmatwanej sytuacyi rozpoczną się teraz zape
wne, po powrocie Franciszka Kossutha z K arls
badu do Budapesztu, na całej linii; — z jakim 
atoli skutkiem, tego n ik t na razie przewidzieć 
nie może, a wszelkie w tym kierunku stawiane 
horoskopy mogą się okazać mylnemi.

Przywódcy umiarkowanych grup koalicyi wę
gierskiej stara ją  się też dziś jedynie o prowi
zoryczne załatwienie przesilenia. Lecz i te s ta 
rania napotykają na trudue do pokonania prze
szkody Prowizoryum takie polegaćby mogło je 
dynie na przeprowadzeniu, w myśl paktu, z a 
wartego w roku 1906 z koroną, nowej ustawy 
wyborczej i nowych wyborów do Sejmu już na 
podstawie tej nowej orlynacyi — Tymczasem 
radykalna grupa dra Justha zwalcza nietylko 
myśl jakiegokolwiek pro..izoryum, już ze wzglę
du na to, że spowoduwałuby uno odroczenie roz
wiązania kwestyi bankowej —  lecz niemniej 
także projekt reformy wyborczej, wypracowany 
przez br. \n d i issy’ego, a przyjęty u zasadzie 
przez umiarkowane grupy koalicyi. W tej spra
n ie  istnieją aż trzy rozmaue postulaty. Korona 
domaga sie, ażeby nowa ustawa w) borcza nada
wało “prawo wyborcze co najmniej 2'7 milionom 
o >T wateli kraju i nie we wszystkiem godzi się 
mi orojekt Sr. Andrassego, który; ogranicza w

wielkiej mierze praw a memadziarskich Larodo* 
yości. Grupa Ju sth a  natomiast żąda zaprowa 

dzenia bezw zglęjnio równego prawa wyborczego 
d.a wszystkich, umiejących czytać i pisać, mimo, 
że hr. Andrassy zwraca uwagę, iż takie rozsze
rzenie d stawy wyborczej mogłoby znacznie u- 
szczuplić przewagę Madziarów nad innemi naro
dowościami.

Pogodzenia tych trzech sprzecznych postula
tów będzie rzeczą bardzo trudną, — a tymcza- 
sen inne jeszcze istnieją kwestye sporne, Gru
pa Justłm  domaga się przedewszystkiem roz
strzygnięcia kwesty- banku wspólnego i miano
wania gabinetu, zwożonego wyłącznie z członków 
parłyi niezawisłości. Postulaty te napotykają 
zaś La stanowczy opór korony. Z drugiej znów 
strony istnieją dysonanse także między koroną 
a grupami uiniarkowanenu, które pragną, w za
mian za refurmę wyborczą, uzyskać od korony 
znaczne ustępstwa w dziedzinie wojskowej, na 
co korona również zgodzić się nie chce.

W szystkiejtejprzcciwieństwa przybrałyby odra
za ostrą formę z chwilą zwołania Sejmu, muszą 
więc byc złagodzone przynajmniej w sposób 
prowizoryczny, zanim Sejm rozpocznie nową se- 
syę. Dopóki zaś Sejm s-ę me zbierze, nie mogą 
być zwołane delegacye, nie może być załatwio
na ani sprawa bośniacka, ani sprawa nowych 
zbrojeń, - ani wreszcie spiaw a nowej ustawy 
wojskowej — już podobno wypracowanej i go
towej Wszystko więc przemawia zatem, że 
cierpliwość br. Aerenfhala na długą jeszcze 
wystawiona będzie próbę.

W10 l i i
Austryackie ministerstwo kolejowe wydało w 

tych dniach i rozesłało prasie „Sprawozdanie 
ze stanu kolei żelaznycn w Austryi i z ich ru
chu za rok 1908". Je s t to publikacya pod nieje
dnym względem bardzo zajmująca, lecz równo
cześnie dla jęczących pod ciężarem podatków 
oby wateli Austryi nie bardzo wesoła; wykazuje 
bowiem, że wskutek fałszyw ej gospodarki, kole
je żelazne w Anstryi, mimo wysokich taryf, nie 
stały się jeszcze dla państwm tem, czem by hyc 
mugly; źródłem dochodu na inne kulturalne i 
państwowe cele.

Sprawozdanie rzcczcr.3 nie obejmuje jeszczo 
upaństwowionych w roku zeszłym północnych i 
północno-zachodnich linij w Czechach. G ich s ta 
nie i wydajności dowiemy się dopiero z zapo
wiedzianych na później osobnych publikacyj. 
N atom iast włączono już do niego lelacye z kil
ku wr roku zeszłym przez państwo przejętych 
kolei lokalnych, wrśrud których figuruje tak/.e 
linia częściowa Lwów-Kurowice linii Lwów- 
Podhajce.

W raz z temi kolejami długość caiej sieci ko
lejowej w Austryi (bez upaństwowionych w ro
ku zeszłym linij) wyrosła o -214 kilometrów i 
wynosiła w dniu 31 grudnia r. z. razem 15.099 
kilometrów. Z tej dość pokaźnej sieci przypada- 
dało na koleje czysto państwowe 10.018 kim., 
na koleje prywatne, administrowane przez pań
stwo na rachunek ich właścicieli 4.614 kilome
trów.

Cały, tkwiący we wszystkich tych kolejach 
kapitał zakładowy urósł w r. ubiegłym o 86'5 
mii. koron i wynosił jnż ogółem: 3 m i l i a r d y  
i 918 6 m i l i o n ó w  koron. Przyrost równał 
się więc 2‘26 procent od tej kwoty. Składa się 
ona z następujących głównych pozycyj:
Koszta budowy kolei przez państwo

zbudowanych 720 mil.
Przejęte przez państwo długi emi

sjjne  3 558 „
W artość skapitalizowana rent rocz

nych % 805 „
Pó/miejsze mwestycye 660 „
Inue nakłady 48 „
oprócz tego z kilku mniejszych pozycyi.

P ark  wozowy całej tej sieci kolejowej w r.

1908 tak  się przedstawiał: L o k o m o t y w  by
ło 4.188 (o 5-fa2 prc. więcej mz w roku 1907), 
w a g o n ó w  o s o b o w y c h  8.470 (o 3 05 prc. 
więcej), w a g o n ó w  t o w a r o w y c h  86 953 (o 
3’57 prc. więcej), wagonów s ł u ż b o w y c h  i 
p o c z t o w y c h  2.833 (o 3-02 prc. więcej) w ę 
szcie 3263 tendmy i 1644 pługi śnieżne. Ko
szta nabycia całego tego parKu lokomocjjnego 
i wozowegu dosięgły w końcu roka 19u8 kwo
ty 716 milionów koron, wzrosły więc w porów
naniu z rokiem poprzednim o 6 08 prc. W roku 
tym kursowało na w szysikich kolejach państwo
wych w Austryi 2,424.461 pociągów, o 104.000 
więcej, niż w r. z. — t, j. więcej o 4.5 prc.

Ruch osobowy i towarowy na kolejach c z y 
s t o  p a ń s t w o w y c h  lub na w ł a s n y  rachu
nek państwa administrowanych tak się przed
stawiał: wszystkie te linie przewiozły w roku 
1908 o s ó b  83,362.000 —  Ko 3,113.000, czyli 
o 3 ‘88 prc. więcej, niż w r. poprzednim, p a- 
k u n k ó w  p o d r ó ż n y c h  przewieziono 128.945 
ton (o 8 5 4  prc. więcej.

T o w a r ó w  p o s p i e s z n y c h  (Eilgut) było
653.000 ton (tylko o O-18 prc. więcej), a towa- 
ró w  f r a c h t o w y c h  z w y c z a j n y c h  5s mi
lionów 286.000 ton —  o 026 prc. nH ej, n i ż  
w r o k u  z e s z ł y m .  Tu wńęc bardzo wyraźnie 
zaznaczyła się depresya ekonomiczna, która 
powstała w r. 1907, transporty znacznie mniej
sze spotykamy także w dziale zboża i płodów 
ogrodowych. -

Na liniach kolejowych, administrowanych 
przez państwo na rachunek prywatnych właści
cieli pizewieziono: o s ó b  48.945 milion, (z cze
go na samą tylko wiedeńską kolej miejską 
przypadają 32,490,000!) — o 0-01 prc. więcej, 
niż w r. z.; p a k u n k ó w  p o d r ó ż n y c h  25 
tysięcy 380 ton (o 11'30 prc. więcej), t o w a 
r ó w  p o s p i e s z n y c h  121.936 ton (o 10 40 
prc. więcej, i t o w a r ó w  f r a c h t o w y c h  
zwykłych 10,426.000 ton (o 4 4 4  prc. więcej 
niż w r. 1907). —

Rezultat finansowy tego ruchu był następu
jący :

Ogólne d o c h o d y  z w y c z a j n e  wynosiiy
504.196.000 koron — o 5'29 prc. więcej, niż 
w r. 1907.

Ogólne w y d a t k i z w y c z a j n e :  394.285.000 
koron, o 10  / 6  prc. więce1, niż w z. r.

Dwom tym pozycjom przypatrzymy się bliżej 
w następnym artykule.

W  sprawie kreteńskiej znów zanosi się na 
zwrot niebezpieczny. Wiadomość o zamordowa
niu dw-ócli Muzułmanów w okręgu Retbymo na 
Krecie, rzekomo przez chrześcijańskich Greków, 
wywTo1ała nowe wrzburzeuie umysłów w T urc ji, 
zaniepokojonej już przedtem bojkotem kreteń- 
skiej ludności muzułmańskiej przez tam tejszą 
ludność chrześcijańską. Nadto zaś rząd turecki 
zamierza obecnie wystąpić z konkretnemi pro- 
pozycyami co do definitywnego ukształtowania 
prawno państwowego stanowiska tej \v7 spy i to 
z propozycjami, które prawdopodobnie sprawią 
znów bardzo złe wrażenie w G r e c y i .  Według 
wydawanej w Konstantynopolu „Koresponden
c ji  oryentalnej" — propozycye te brzmią, j&k 
następuje:

K reta ma być w  przyszłośm  autonomiczną, 
lecz lenniczą p r  o w 1 n c y  ą"jp a u s t w a u 1 1  o- 
m a ń s k i e g o ,  pozostającą ,>od vezpośredniem 
zwierzchnictwem sułtana. Urząd gubernatora 
ma sprawować mianowany przez sułtana, a pro
ponowany przez mocarstwm urzędnik admini
stracyjny s z w a j c a r s k i  lub b e l g i j s k i .

Nowy statu t konstytucyjny dla Krety ma być 
zatwierdzony przez nowo wybrane kreteńskk, 
zgromadzanie narodowe.

W yspa płacić będzie rządowi tureckiemu no
minalny haracz, który wynosić powinien co naj
mniej jeden funt turecki rocznie. Pod względem

14 (Ciąg dalszy.)

Była to wielka niesubordynacja, a u  wted) 
jeszcze nikt naprawdę o niej pojęcia m t miał. 
Polska natura występowała w roku 1863 w ca
łej pemi, słuchano tylko takich dowódców, któ
rych albo luiuano, albo się bano.

Zdanowicz nie umiał obudzić ani sympatyi, 
ani atr achu.

FiaDkowski i Junusza zawiadomili Zdanowi
cza, że ponieważ 1110 chcą służyć pod jego roz
kazami, tem bardziej, że tuz za W isłą komen- 
dciuje już Langiewicz, przejdą do Langie
wicza.

Z j £ uow iez z początku s ta ra ł się ich n as tra 
szyć, ale widząc, że choćby cliciał ich ukarać, 
to  nie ma na  to  sił, bo żołnierz był silnie zde
moralizowany, rzekł wkońcu złośliwie: ,,A ’ idź 
cie sobie do milion dyabłów".

Zebrało się siedmiu: Junosza, Adaś, Jońslci, 
S.ldenhof, Sparman, Muszyński i Japowicz. Pod 
pozorem rekunesansn siedL na znużone całono- 
cnem tłuczeniem cię po lesie kunie i ruszy ii ku 
Wisie.

Na drugi dzień Zdanowicz, przyparty do Wi-

ROZDZIAŁ %  

Langiewicz.

Ośmiu naszych ruław iaków  skierowało się 
worost ku Wiśle, chcąc się przerzucić w R a
domskie, skąd dochodziły wieści o porządnie 
zorganizowanych oddziałach. Szczególniej od
dział Langiewicza miał między młodymi po
wstańcami wielki urok.

Zdecydowali więc stanowczo z tym oddzia
łem  s:ę połączyć.

Nio było między nimi dowAdcy — bo F ran 
kowski się od tego trudnego zadania nelijlił, 
więc oddano dowodztwo Junoszy, jako najlepiej 
znającemu Radomskie, chodziło bov/iem głównie 
o to, aby L anj iewic: a >dna!ęźć, a nie wpaść 
gdzie na .moskali, a do tego znajomość okolicy 
<>yła koniecznie potrzebną.

Przyszedłszy nad Wisłę, wyszukano przepra
wy. Naprzeciw Solca znaleziono prom, któ
ry pomieścił wszystkich siedmiu, przeprawa się 
udała, jacyś poczciwi przewoźnicy nieiylko prze
prawili powstańców, ale nostarali się > jedzenie 
dla nich i o furaż dla koni, które już ledwo 
nogami przerabiały. Przenocowawszy niedaleko 
od Wisły we wiklinach gęstvch, upewnieni Drzez 
przewoźników, że nigdzie oddawTna ni° widziano 
Moskali,ruszyli dalej o świcie/kierując się ku Kaza

n'fn’u i wybierając d^jgę to zaroślami, to lasom, 
Franek, który cale Powiśle z te i strony znał 
prowadził na pewno, choć często bez drogi. 0 - 
szczędzali koni 1 jcchak wolno, często zesiada 
jąc i prowadząc je. Kało południa podjechawszy 
na skiaj lasu, wyjrzeli na polu, aby się przypa- 

i, czy niema jakiej wsi, gdzieby można bez
piecznie popaść Fonio i zjeść co, bo młode żo
łądki dopominały się silnie jadła, a prócz tro 
chę wódki, nic ze sobą n :e mieli. Nieopodal od 
lasu widać było kilka chałup, otoczonych stiu- 
ganemi plotami, chałupy ta  by ły nowe, grunta 
naokoło poorane sterczały zczerniałemi pniam, 
sosen, jeszcze niewjkarczowanych, była to więc 
tak zwana niwkc, albo karczunek. Poza kar- 
czunkiem widać było rzadko dość rosnący brze
źniak, który jak  przeźroczysta i delikatna firan
ka z białej tkaniny, zasłaniał dalszy widok na 
równie, zakończone ścianą sosnowego boru.

Pomiędzy chałupami uwijali się jacyś ludzie 
konno.

Franek wytężył wzrok i dał znak ręką, aby 
się jego towarzysze cicho zachowali.

—  Co tam ? — szepnął Joński.
— Zdaje się, że kozunia — lw n ie ż  szep

tem odparł Franek.
— A dużo ich iest?
—  Trudno wiedzieć.
— Możeby spróbować?
—  Czy broń macie wszyscy nabitą — spytai 

Franek po cichu.
— '1 ak — odpowiedzieli szeptem.
W tem -od chaiup doszedł do ich słuchu prze

raźliwy krzyk.

— R ozudh się bawią — mruknął przez zęby 
Fianek. —  Trzubaby ich przepłoszyć.

— W alaj — szepnął J-mski.
— Tędy nio wyjcdzlomy... Trzeba im zajść 

tak, żeby musieli do lasu uciekać tu, gdzie my 
jesteśmy.

— Słuchajcie — mówił Franek. — Czterech 
pojedzie dalej lasem, aby całą niwkę objechać 
i od brzeźniak ich zajadą. Trzech tu  zosta
nie. Gdy będą tu  zmiatać, to walić do nich 1 
krzyczeć głośno, a potem z pałaszami na nicli 
co koń wyskoczy. Ja , Sparman, Muszyński i 
Japowicz pojeazicmy, a w j  tu srójcie i czekaj
cie, aż my zaczniemy.

—  Słuehaj-no, Franek — szepnął Japowicz. 
który zbladł silnie — a może ich dużo ?

— No, to co z tego? Dużo ich niema... To 
pewno podjazd... Cóż ty, Japowicz, boisz się 
kozaków ?

— Eli! nie boję się, ale zawsze — iepiei wie
dzieć.

  Toczekaj. to będziesz ich rachował później
— No! dalej za niuą, a cieli
Od chałup na niwie dochodziły córa* przeraź- 

liwsze krzyk*.
Cicha, stępą, wybierając drogę po mchach, 

pizekradała się czwórka, na lewo brzegiem la
su, okalając niwkę.

Pozostali z wyciągniętemi szyjami, z rękami 
ca zamkach strzelb, z zapartym oddechem pa
trzyli _ na uwijających się między chałupami 
kozaków. Piętnaście minut upłynęło może w tym 
oczekiwaniu— zdawało się czekającym, że cały 

Iwiek—nareszcie— huknęły dwa strzały od brzeź

niaka, po chwili znowu dwa, jedeń koń koza
cki bez jeźlźca wypadł z pomiędzy cb łup, po 
nim wymknął się jeden kozak na konin, pochylo
ny nad grfiywą i wypalił poza siebie zjanczar- 
ki, po nim zaraz wypadło trzech kozaków, tuż 
za nimi grupa, złożona może z dziesięciu, okła
dali oni konie nahajami, gubiąc lance.

W tem z pod brzeźniaka wypadło czterech 
jeźdźców, przecinając kozakom drogę. Jeźdźcy 
pochyleni na siodłach rwali przez pale najeżone 
pieńkami, naprzód wysnnął się Franek 1 on pierw
szy wpadł na grupę z trzech kozaków złożoną, 
która zawróciła w -stronę lasj, sadząc przez 0- 
grodzenie z wykopanych pieńków, które od stro
ny lasn ogradzało drogę. Dwa konie kozackie 
przesadziły ogrodzenie, zresztą nie wysokie, a 
trzeci runął z koniem na poorane pole. F ranek  
widząc, że trzej jego towarzysze dojeżdżają z pa
łaszami na grupę większą kozaków, zawrócił 
konia i zajechał iną od drogi z frontu, kozacy 
poździerah cuglami konie i me wiedzieli przez 
kilka sekund, co robić. Tymczasem Japowica 
wpadł na nich z boku z Muszyńskim, a Spar 
rosa zatoczył koniem i zaiechał ku Frankowi. 
Nie trwało to dłużej, jak  kilkanaście sekund, 
konie kozackie, poździerane cuglami, zaczęły się 
na siebie tłoczyć, jeden z nich' runął na drog 
razem z jeźdźcem, a reszta, jak  klepki z rozbi 
tego cebra rozprysła się na wszystkie strony 
Instynktownie konie zawrraeały ku lasowi, gdzi 
poleciała pierwsza grupa, (C. d. n
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cłowo-politycznym wyspa należeć bidzie do Tur- 
cyi i nie ma posiadać prawa zawierania na 
własną rękę traktatów lub komwencyj cłowych 

Oprócz wojskowo zorganizowanej żandarme 
ryi nie wolno na Krecie utrzymywać żadnej 
innej siły zbrojnej.

Muzułmanie tamtejsi otrzymają zupełne rów
nouprawnienie. Urzęunicy państwowi mają być 
wypierani z pośrod obu wyznań, muzuimałskie- 
go i chrześcijańskiego, w stosunku, odpowiada
ją  :ym ogólnemu stosunkowi liczebnemu obu wy 
znań. Szkolnictwo tamtejsze utrzymywane bę
dzie z funduszów publicznych. Muzułmanie Kre
ty mają w sprawach religijny ch podlegać ‘■szel
kowi ael Islam - , chrześcijanie — patryarsze 
ekumenicznemu w Konstantynopolu

Postulaty te znoszą wi ,c wszystkie dotyetr 
czasowe przywileje króla greckiego w obrębie 
autonomii Ki ety i zamieniają wyspę tę na in
tegralną część państwa ottomań^kiego, Nowy to 
cios dla marzeń i dążności ruchu panhelonisty- 
cznego! W kołach dyplomatycznych Konstanty
nopola nrzy paszcza ją  też, że mocarstwa na ra
zie propozyiyj tych nie wezmą pod obrady. — 
Pytanie aton, czy rząd turecki, a zwłaszcza 
komitety młodotureckie zgodzą się na nowe od
roczenia ostatecznego rozstrzygnięć^ tej oprawy?

Zdobycie Mejiiiio pofnoensgo.
Korespondent berlińskiego „Tageblattn", przeby

wający stale w Kopenhadze, udał się Da pokład 
parowca „Hans Egede" 1 m!ał tam rozmowę 
* C o o k i e m ,  której treść podał telegraficznie 
swojemu dziennikowi:

Dr C o o k  oświadczył, że pierwotnie wcrIo nie 
miał zamiaru dotrzeć do bieguna, tylko zbadać 
i  Bradleyem północne okolice Grenlandyi, ale 
w mmjscownuci Etah znalazł tak pomyślne warunki 
dla podróży do bieguna, że zabrał się do wykona
nia tego planu. Mianowicie znalazł tam Eskimosów, 
którzy zgodzili się towarzj szyć mu, tudzież bardzo 
tnaczną liczbę psów. Wyruszał w podróż na czele 
10 Eskimosów i 103 psów. Po drooze odesłał 
8 Eskimosów do domu, trzj mając się zasady, że 
małe l.czetnie wyprawy mogą tylko w owych oko
licach liczyć na powodzenie. Dwaj tylko Eskimosi 
dotarli z Cookiem aż do bieguna: łtukizut i Awila.

Telegram Cooka do „Naw York Heralda" został 
w niektórych ustępach niewłaściwie poaany. Cook 
nie widział na bieganie mirażów pod postacią lasów, 
Co do zbiorów, to śmiały podróżnik w,ezie tylko 
okazy flory z morza pudbiegunowego. Na pokładzie 
parowca „Hans Egede" znajdowała się niemiecka 
wyprawa naukowa, powracająca z Grenlandyi. Kie
rownik tej wyprawy dr Stollberg, wysłuchawszy 
relacjj Cooka, oświadczył, że nie wątpi o odkryciu 

■ bieguna. Podobnie wyraził s'ę szwejcarski geolog 
dr Heim, który się równie znajdował na pokładzie 
wspomnianego parowca.

Tajemniczość wyprawy Cooka wyjaśnia B r  a d 1 e y 
w następujący sposób. Chodziło przedewszystkiem 
o to, ażeby ubiedz Pearyogo, któiy zbierał fundu
sze na podobną wyprawę, następnie zaś o uniknię
cie zarzutu tchórzostwa, gdyby wyprawa z powodu 
niepomyślnych warunków musiała się cofnąć. Brad- 
ley wskazał na tę okoliczność, że Cook zupełnie 
inaczej poąiąpił, niż inni podróżnicy, chcący odkry ć 
b.egun, a mianowicie, ni6 pozostawił okrętu, zamar
zniętego pośród lodów i trzymał się zdała od lodów 
morza Beringa. Co do szybkości podróży, to Brad- 
ley ODlicza, że od 17 marca do 21 kwietnia Cook 
zrobił 350 mil angielskich, co jest zupełnie możli
we, gdyż psy ciągnące sanai, mogą po jakim ta
kim lodzie przebiedz dziennie 60 mil. Wreszcie 
Cook mógł zupełnie liczyć na Eskimosów, znał bo
wiem Ich język, obyczaje i wierzenia, przez co zu
pełnie sobie ich zjednał. Relacya Bradley’a, co do 
tajemniczości wyprawy Cooka, znajduje się w pe
wnej sprzeczności z twierdzeniem Cooka, że dopie
ro w Etah postanowił ruszyć do bieguna.

Mimo, że wyprawa była nieliczna — mówił 
Bradley —  zaopatrzono ją we W3zy stho, jak może 
żadną inną. Ale że Cook nie wtajemniczył w swo
je plany całego świata, że nie Zegnała go ani mu
zyka, ani baterya okrętu wojennego, więc teraz 
ludzie sądzą, że w ostatniej chwili poszedł za „na
tchnieniem". W szystko było naprzód obliczore. Fo- 
dobnie, jak plan Cooka był zupełnie odmienny od 
innycn, tak posiadał on rozmaite przedmioty, któ 
rych poprzednie wyprawy nie miały 

. Jedna z poprzednich wypraw miała pięć pieców 
mosiężnych, wagi 16 do 18 funtów. Dr Cook miał 
piece aluminiowe wagi po 3 fanty. Pomiędzy zapa 
sami znajdował się węgiel gazolinowy, wystarcza
jący na trzy lata, znaczne ilości żywności, przy
rządy żelazne rozmaitego rouzaju, stal, miedź, 100 
galonów alkoholu, kaiabiny, siekiery, upominki dia 
tubylców, biszkouty, tytoń, 10.000 pudełek zapa
łek i t. d.

kańska powołuje się na zatknięcie sztandaru 
amerykańskiego w owym punkcie i domaga się 
własności bieguna dla Ameryki. Również Kana
da rości sobie prawo do własności wszystkich 
krajów, położonych' na zachód od Grenlandyi, 
pomiędzy Kanadą a biegunem. „Temps" czyni 
ironiczną uwagę, że pretendenci do bieguna 
przedwcześnie może wiodą spór o niego.

Owacye dia Cooka.
K o p e n h a g a ,  6 września.

Na cześć odkrywcy bieguna pómocnego Coo 
ka, odbył się wczoraj wieczorem w ratuszu wspa
niały bankiet, w którym wzięli udział minister 
handlu i naczelnicy wdadz, konsul amerykański, 
członkowie Towarzystwa geograficznego i bada
cze bieguna północnego. M inister II a n s e n 
wygłosił powitanie, poczem mówił Co o k ,  pod
nosząc, że do dokonania dzieła pomogły mu 
głównie trzy rzeczy: dobrzy Eskimosi, dobre psy 
i dobre zapasy żywności. Bez tego nie byłby 
dokonał swego dzieła. Dania troszczyła się o 
Eskimosów, zakładając dla nich stacye misyjne, 
za co poaroznik dziękuje Danii. Bankiet zakoń
czył się hołdem unńskich studentów.

B e v a l y ,  6 września. 
Prezydent Stanów Zjednoczonych T a f t  wy

stosował do dra C o o k a ,  który mu telegraficz
nie doniósł o odkryciu przez siebie bieguna pół
nocnego, następujący telegram: „Doniesienie, iż 
odkryłeś pan biegun północny powoduje innie 
do wyrażenia panu moich najserdeczniejszych 
życzeń. Podnosi to dumę wszystkich Ameryka 
nów, że dzieło to, o które się cały świat tak 
długo nadaremnie ubiegał, dokonane zostało dzię
ki inteligentnej energii i pouziw godnej wy
trwałości jednego z naszych kochanych ziom
ków".

s i r  o n ?  k a .
l l r a f l O W ,  6 września.

i T e l e g r .  „ N o w e j  R e f o r m y “.)
D a Cooka krytyka.

K o p e n h a g a ,  6 wiześnia.
Wi bet niemilknących głosów sceptycyzmu w 

Anglii i Ameryce, które nie Wierzą, ażeby C o o k  
rzeczywiście dotaił do bieguna, oświadcza dr 
C o o k ,  że przecież niema żadnego powodu ao 
łudzenia świata, ażeby przez kilka tygodni od
bierać zaszczyty. Dowody, które złoży wobec 
ludzi nauki, nie pozostawią żadnej wątpliwości, 
że wszystkie jego doniesienia są prawuziwe. 
Zapiski astronomiczue i pomiary może każdy 
przeglądnąć. Przy ,tępne są one nawet dla lai
ka, mającego podstawowe pojęcia o geografii. 
Wielkie towarzystwu geograficzne w Europie i 
Amery ce pizekonają bit; wkrótce o piawdziwo- 
ści odkrycia, Cook poddaje się sądowi fachow
ców.

Dowody Cooka.
K o p e n h a g a ,  6 września.

Cook zostanie tu ta j j'eszcze przez kilka doi, 
poczem uda się do Brukseli. Tamtejszemu mię- 
dzynarodowemuzakładowigeograiicznemu p rz e  d- 
ł o ż y  d o w o d y ,  ż e  d o t a r ł  do  b i e g u n a .

B r e m a ,  6 września.
Tutejszy „Lloyd północno-niemiecki" zaprosił 

dra Cooka, ażeby podczas podróży powrotnej do 
Ameryki był gościem jego i odbył tę podróż na 
parowca „Wilhelm II", który jest własnością 
„Lloyda pómocno-memieckiego"

Spor o biegun północny.

P a r y ż ,  6 września.
Spór teoretyczny o własność bieguna półno

cnego snują dalej dzienniki angielskie i ame
rykańskie. P rasa angielska, powoiując się na 
prawe międzynarodowe, reklamuje biegun dla 
Anglii, albo Ameryki. Natomiast prasa amery-

Na Dar Grunwaldzki. Do administracja „Nowej 
Reformy" nadesłali

W. Nowicki 2 kor.; N. N. 1 kor.; personal sta- 
cyi koiejowej w Żywcu 35 kur. 20 hal. zamiast 
wieńca na trumnę ś. p. Kazimierza Okmlńskiego; 
Ignacy Kubal 21 kor. 50 hal., zebrane przy spo
sobności pożegnania Adama Katyńsliiogo, przenie
sionego do Krakowa.

P. Michał Konopiński powróciwszy z urlopn, obej 
muje kierownictwo reaakcyi naszego dziennika.

Z wczorajszej niedzieli. Po kilkunastodnlowej 
pogodzie, wczorajszy dz.en niedzielny obfitował w 
deszcz, który unicestwił wszystkie zapowiedziane 
rozrywki i wycieczki, tak w gronach prywatnycn, 
jak i zbiorowych. Między innemi odpaść musiał fe
styn w parku dra Jordana na szkoły kresowe. Na 
niepugodzie zyskały tylko lokale publiczne, prze 
ważnie kawiarnie, oraz oba teatra, ktdre były prze
pełnione publicznością, żądną w braku wycieczek 
zamiejskich, jakiejkolwiek rozrywki. Bawiąca w 
Krakowie przez nbiegłe dwa dni wycieczka 20U 
dziewcząt z Kujaw (w Królestwie Polskiem), mimo 
deszczu, wytrwale zwiedzała miasto wraz z swymi 
przewodnikami. Wycieczka ta  zwracała powszechną 
uwagę malowniezośeią swych strojów; wszystkie 
dziewczęta, ubrane w barwne gorseoiki, miały na 
głowach w tył wiązana ponsowe chusteczki, czem 
sprawiały bardzo oryginalny wygiąd. Po południu 
wycieczka kujawska była w teatrze Indowym, gdzie 
specjalnie dla niej dano „Wóz Drzymały" Rącz- 
Kowskiego i „Wiesława" Brodzińskiego. Młodociane 
słuchaczki ze łzą w oku śledziły rzewną akcyę 
oatryotycznego utworu Rączkowskiego, oraz bawiły 
się doskonale skoczuemi śpiewkami i tańcami w 

Wiesławie".
DMsiaj wycieczka odjechała z powrotem do do

mów, uuosząc miłe wspomnienia z pobytu w starej 
stolicy Polski.

Waine aia uczn ów szkuł średnich. Przy 
sposoiiności rozpoczęeia roku szkolnego Rada szkol
na krajowa przypomniała dyre^eyom szkół średnich 
Ścisłe przestrzeganie przepsow obowiązujących 
uczniów pod względem ubrania, wzywając, aby bez- 
warunkowo n i e  d o p u s z c z a n o  do przekracza- 
ezania tych przepisów przez różne, coraz powszech
niejsze dowolności i równie brzydkie, jak śmieszne 
d z i w a c t w a  w k r o j u  m u n d u r k ó w ,  rodzaju 
pasków oznaczających klasę, rozmiaracn i kształcie 
czapek, przypinanie do nich dodatków lub odznak 
i t. p., aby zakazywano chodzenia w mieście w po
rozpinanych bluzkach, odsłaniających rozmaite pre- 
teusyonalne krawatki, szarfy, pasy i pstre koszule, 
noszenia na ulicy przy mundurkach różnych spor- 
cowycn i fantazyjnych czapek, słowem, aby bez
względnie nsnwano wszelkie wymysły ł narowy 
w ubrania uczniów, które mijając się najzupełniej 
z celem zaimponowania czy „zadania szyku", wy
wołują tylko wrażenie s/Detności i niesmaku i czy
nią ze zgraonego, porządnego i miłego dla oka 
strom dziwoląg, a z ubranych v. ten sposób kary
katury. #

Rada szkolna krajowa przypomniała również dy
rekcjom D e z w z g l ę d n e  p r z e s t r z e g a n i e  
z a k a z u p a l  e n i a t y t o n i u  i poleciła najsu
rowsze karanie dostrzeżonych tv tej mierze prze 
kroczeń, jak wogóle postępowanie z wszelką suro
wością względem uczniów, którzy zachowywaliby 
się niewłaściwie w miejscach publicznych.

Spodziewać się należy, że rodzice i opiekunowie, 
uznawszy zupełną słuszność powyższych przepisów 
Rady szkolnej krajowej, wpłyną na młodzież, by 
zastosowała się do rozporządzenia i unikała wszel
kich w tym względzie wykroczeń.

Z Akademii handlowej, z powodu bardzo siine- 
Bo napływu do dwnklasowtj szkoły handlowej dla 

ziewczat, uenwaliła kuratorya Akademii Handlowej 
w Krakowie otworzyć równoległą klasę pierwsz,. 
Wskutek tego dyrekeya przyjmuje daiej uczennico 
z ukończoną trzecią klasą wydziałową i conajmniej 
z ogólnym dobrym postępem. Wpisy odbywać się 
będą we wtorek, środę i czwartek dnia 7, 8 i 9 
b. m., id godziny 9— 12 przedpołudniem.

Asfaltowanie ulic w Krakowie. Roboty koło 
wyasfaltowania ulicy Basztowej, od ulicy; Długiej 
do ulicy Dunajewskiego, postępują szybkim' krokiem 
i prawdopodobnie do b. m. ukończone zostaną. 
Asfaltowanie tej ulicy od wylotu ni. Długiej pod 
ulicę Krowoderską odbywa się nie zapomocą obe
cnie używanego asfaltu proszkowanego, lecz zasto
sowany ta jest asfalt smołowy, a to z powodu, że 
asfalt taki ma powierzchnię bardzo szorstką, co 
wobec pochyłości ulicy jest wskazanem. Na zbyt 
pochyłym, a śliskim gościńcu, jaki powstaje z sJa i-  
ta proszkowanego, konie, zwłaszcza w zimie, zbyt 
by się ślizgały i ulegały wypadkom, wobec czego 
musiano użyć mniej trwałego, ale bezpieczniejszego 
asfaltu smołowego, WszęJzie indziej, gdzie bruk 
jast równy, użytym bywa asfalt z proszku, ubijany 
żelaznemi płytami na gorąco.

Od kilku dni prowadzone są też pospiesznie ro
boty asfaltowania ulicy Grodzkiej od Rynku do 
ulicy Dominikańskiej.

Warsztat dla uczniów szkół średnich w Kra
kowie. Wpisy odbędą się w uniach 6, 7, 9 i 10 
b. m., t  j. w poniedziałek, wtorek, czwartek i pią
tek od godz. 3 do 4 w lokalu warsztatu, ul. Pod
zamcze, 1. 30, I  p. Opłata roczna wynosi 10 kor., 
płatna z góry. Uczniowie ubodzy a pilni, którzy 
przy wpisach wykażą się odpowiedniem poświad
czeniem dyrekcyi szkoły, mogą być od opłaty u- 
wolnieni.

W zakres robót warszratowych wchodzi: wyrób 
rozmaitych przedmiotów z drzewa 1 żelaza, roboty 
piłeczkowe, rzeźba, wypalanie na drzewie i tektu
rze, tokarstwo. Każdy uczeń pracuje w warsztacie 
dwa razy w tygodniu w godzinach popołudnio- 
wycn.

Turniej law n-tennisow y. Staraniem Koła teunl- 
sowego sekcyi sportowej kraj. Związku sportowego 
odbędzie się w bieżącym miesiącu w Krakowie 
wielki turniej tennisowy. Turniej rozegrany będzie 
w ciąga kilka dni na boiskach własnych sekcyi, 
w parku krakowskim i rozpocznie się dnia 15 bm. 
Turniej Dudzi żywe zainteresowanie w kołach spor
towych Krakowa, z t względu na zapowieoziany li
czny udział w zawodach wybitnych partnerów z 
miasta i kraju.

Dla młodzieży szkolnej udział w turnieju będzie
0 ile możności ułatwiony,

Z to a tru  mi 8kieu0. Oba pierwsze przedsta
wienia „Hursziynskiego" sobotnie 1 niedzielne wy
pełniły teatr do ostatniego miejsca. Publiczność 
krakowska -słuchała "ze skupieniem przepięknych 
scen Słowackiego. '  Trzecie i ostatnie przedstawie
nie dane będzie w śrudę. We wtorek „Noc listo
padowa". Bęuzie t(7 dwudzieste ósme przedslawie- 
nię tej sztuki, poczęta dramat Wyspiańskiego zej
dzie na czas pewien z repertuaru, aby ustąpić 
miejsca nowościom i wznowieniom. W dniu dzi
siejszym przystąpiono lo  prób z komedyi Flersia i 
Caillavet’a: „Osiołkowi w żłoby dano...", oraz roz
poczęto przygotowania do wznowienia krotochwili 
Fredry: „Wiolkie bractwo".

Z te a tru  ludbWbgO W dnia setnej rocznicy 
urodzin Juliusza Słowackiego, w soootę 4  września, 
wystawił teatr ludowy, jako hołd złożony pamięci 
wieszcza, jeden z najwspanialszych jego utworów, 
potężny girozą dramat „Horsztyński". Przedsięwzię
cie to dyrekcyi sceny Indowej, ze względn na wa- 
ranki natury technicznej i artystycznej, jakiemi 
rozporządza, oraz z powodu, że tego samego wie
czoru „Horsztyńskiego" grał tea tr miejski, nazwać 
należy zDyt śmiałem, czasami jednak śmiałość taka 
spotyka się z uaacnym wynikiem, za jaki uchodzić 
może na ogół, mimo kilku braków, sobotnie przed
stawienie arcydzieła Słowackiego w tbatrze dyr. 
Rygiera. Dając zatem możliwie najokazalsze ramy 
utworowi, stworzywszy w zakresie dekoracyi, akce- 
soryów i koBtyumów wszystko co można było po
siadanymi środkami uczynić, dyrekeya starała sii, 
także, by artyzm w kreowaniu ról stał na odpo
wiednim sztuce poziomie. Na tern polu jednak były 
znaczne nijrówności, rola Salomei absolutnie prze
chodzi siły p. Halnickiej, widoczny brak rutyny 
scenicznej, pewna monotonnuść w wypowiadaniu 
przecudnym językiem pisanych, myśli poety włożo
nych w usta bohaterki, oraz nieśmiałość ruchów 
raziła dosyć widocznie n tej artystki. Również 
młody adept sceniczny p Zamorski w roli Hetma
na, nie miał dostatecznej powagi, głosem nie dy 
spenował w należytej mierze, temperamet go też 
unosił ponad potrzebę. Wszystkie inne jednak roli- 
wypadły bardzo dobrze, kreacja Horsztyńakiegi 
(p. Ed. Rygier) wprost świetaie, w roli tej, arty
sta ten pokazał lwie pazury, dał postać stareg 
kunfedęrata pomyślaną skończenie, prowadzoną kon
sekwentnie. P. J. Rygier w roli Szczęsnego ni. 
wyszedł ani razu z równowagi, zarówno w „cenaci: 
uczuciowych, refleksyjnych, jak wśród silnego wy 
uuchu namiętności. Błazen (p. Jarniuski) tromho- 
nista (p. Polei.ski) i Sforfca (p. Tarski), dobrze tra
fili we właściwy styl, zwłaszcza p. Tarski umia; 
kilka razy wyzyskać sytuacye w prawdzie artysty 
czny sposób. Deuiut p. Strumiłło w roli Amelii po
wiódł się, arty stka ta posiada nader miły głos i 
celuje prześliczną, wyraźną dykcyą. Licznie zebrana 
inteligentna publiczność z zainteiesowaniem śledzi
ła bieg sztuai i grę artystów. Przedstawienie skoń
czyło się po godzinie 12 w nocy.

Dyrekeya komunikuje: Dziś odegraną zostanie 3- 
aktowa krotochwila pod tytułem „Jarmark małżeń
ski". Główne role odtworzą pp. Grabowska, Halni 
cka, Gawlikowska, Turski, Poleński, Modzelewsk'
1 inni. Ciesząca się niezwykłem powodzeniem 3-ak- 
towa operetka pou tytułem „Figle wiosenne" Dę 
dzie odegraną we wtorek. We środę po południo 
o gudzinie 4: „Gwiazda Syberyi", wieczór o godz.
7 I pół 4-aktowa operetka pod tytnłem „Lalka", 
w której wystąpią tancerze pp, Sachsówue i p. Sta 
nisław Sachs.

Z Towarzystwa ratunkowego. Sprawozdani
z czynności krakowskiego Towarzystwa ratunkowe
go za miesiąc sierpień wykazuje:

Pogotowie było wzywane 471 razy, a mianowi
cie- przez osoby prywatne 408 razy, przez władze 
policyjne 45 razy, przez instytucye 18 razy, udzie
lono pomocy na staeyi 298 razy, wyjazdów było 
173 razy, w porze dziennej 343 razy, w porze 
nocnej 128. Poszkodowanych było: męzczyzn 279. 
kobiet 133. dzieci 54. Ogółem w sierpniu Pogoto 
wie Interweniowało 471 razy, od 1908 roku 3279 
razy, od założenia 53.478 razy.

Wiec lokatorów z DębniK, Zakrzówka I Zwie
rzyńca, odbędzie się 8 września o godzinie 3 po 
południu na Rynku w Dębnikach. Na porządku 
dziennym: Lichwa mieszkaniowa 1 walka z mą.

Poniedziałek, 6 Września 1909. ,*

£  kraju .
Chrzanów, 4 września. (Obwałowanie brzegów 

Wisły. — Po pożarze. — Szkarlatyna). Z reskryptu 
Wydziału krajowego, nadesłanego do chrzanowskiej 
Rady powiatowej dowiadujemy się, że na najbliż
szej sesji Sejmu krajowego we Lwowie iua być 
wniesiony projekt w sprawie obwałowania lewego 
brzegu Wisły od ujścia Przemszy aż do Bielan, 
kosztem 9.000.000 K, z czego na powiat chrza
nowski przy jadnie kwota 4,390.00 K, reszta zaś 
na powiat krakowski. Roboty około obwałowania 
wykonane być mają w 20 latach, począwszy oii 
r. 19 LO. Do kosztów regulacyi brzogu Wisły przy
czynić się mają melioracyjny fundusz państwowy 
datkiem 50ł /#, fundusz krajowy 40 pioc., powiaty 
zaś krakowski i chrzanowski datkiem 10 prcc. 
Datek przypadający na powiaty, będzie w ciągu 
20-Ietniego okresu budowy pokryty jako zaliczka 
z funduszu krajowego, tak, że powiaty intereso
wane uiszczą ten datek dopiero po skończeniu re
gulacyi w 10 równych ratach rocznych. Powiaty 
sumę przypadającą na 10 proc, datek ściągną od

interesowanych właścicieli gruntów. (Na rok od 
1 morga przypadnie opłata 3 K 62 h.).

Chrzanowska Rada powiatowa na posledzeuin 
oubytem w dniu 25 sirpnia, pod przewodnictwem 

swojego prezesa Antoniego hr. Wodzickiego, uchwa 
liła jednogłośnie przyjąć na siebie ubowiązek przy
czynienia się 10 proc. datkiem do kosztów regu- 
lacyl lewego brzegn Wisły z zastrzeżeniem prze
widzianego w projekcie budżetu kosztów regulacyi 
prawa ściągnięcia złożonej kwoty od interesowa
nych właścicieli gruntów.

W ubiegły czwartek wieczór zgliszcza spłonię
tego przed tygudniem kompleksu stodół zauiry g»ę 
powtórnie, co wywołało panikę wśród sąsiednich 
mieszkańców Na miejsce przybyła chrzanowska 
ochotnicza straż pożarna, która pożar w kilka mi
nut ngasiła. Uratowane stodoły są obocnie dniem 
i nocą strzeżone. Zorganizował Bię również w mie
ście naszem za inieyatywą ks. Kamieńskiego ko 
mitet, który obmyśli środki odpowiedniego przyj
ścia z  pomocą właścicielom spłoniętych wraz z  te- 
gorocznemi zbiorami stodół

W Chrzanowie i kilkunastu gminach chrzanow
skiego powiatu grasnje od dłuższego cz?su szkar
latyna, zwłaszcza wśród dzieci, zabierając liczne 
ofiary. Władze sanitarne użyją niewątpliwie ener
gicznych środków, celem stłumienia tej groźnej 
choroby.

Tarnów , 3 września. (Żeńskie gimnazyum real
ne. —  Zatarg na kursacn żeńskich. — W aprawie 
budowy sądu)

Staraniem tarnowskiego Koła Towarzystwa nau
czycieli szkół wyższych i dawnego komitetu oby
watelskiego zostaje otwartem z początkiem bieżą
cego miesiąca żeńskie gimnazjum realne, według 
normalnego planu ministerya^ego. Wpisy odbywać 
się będą do 15 b. m. Na początek zostanie otwar
ta  kiasa pierwsza. W aiunek przyjęcia: ukończona 
IV klasa ludowa i 10 rok życia. W skład grona 
nauczycielskiego wehodcą profesorzy trzech zakła
dów śre Inicb szkół tarnowskich. Żywimy ufność, 
że miasto Tarnów poprze usiłowania ludzi dobrej 
woli i nie pozwoli zmarnieć zakładowi, który ma 
przyszłość przed sobą,

Na mtejszycn kursach żeńskich (rodzaj 3-letnia 
go seminaryum żeńskiego), zostających poa patro
natem Towarzystwa pedagogicznego, usunięto pro
fesora, uczącego języka polskiego, a w miejsco je
go powołano jednego z nauczycieli ludowych. Pro
fesorzy szkół średnich, uczący na kursach, wraz 
z kierownikiem prof. Boguckim, uczuli się dotknięci 
tem zarządzeniom i wszyscy ziożyli swe obowiązki 
w tym zakładzie.

W tych dniach bawił W naszem mieście eksc. 
Łfausnor, prezydent sądu wyższego w Krakowie. —  
Celem wizyty było oglądnięcie placów, nadających 
się pod budowę sądu. O ile nasze informacye się
gają, najwięcej szans ma plac na t. zw. „mor-
gacu", będący własnością ks. fcianguszki, zwłaszcza 
że prezydent sądn p. Doliński i opieka małoletnie
go księcia forsują wozelkiemi siłami, by budynek 
sądowy stanął na tym — nie bardzo zresztą od
powiadającym celowi —  gruncie.

Biecz, 4 września. (Brak mostów na Ropie). 
Kilka razy do roku z powodu nagłego wezbrania 
Ropy szereg miejscowości w okręgu naszym od
ciętą ma diogę do miasta — z powodu braku mo
stów. Niema nikogo, któryby się tą sprawą zajął 
i od Wydziału krajowego wykołatał poBt .wianie 
kilku mostów na Rupie. Na przestrzeni trzydzie
stu kilku kilometrów od Jasła do Libuszy znaj
duje się most na gościńcu rządowym w Libuszy, 
a cały szereg gmin na tej dużej przestrzeni jest 
zdany na los _ opatrzności i musi posługiwać się 
iak prymitywnemi środkami koinunikacyi, jak prom 
i przejazdy w bród. Przedmieście Biecza, leżące 
po przeciwnej stronie rzeki Belna, odcięte jest 
nietyiko od miasta, lecz wogóle od świata — przy 
uajlżejszem wezbrania Ro; y, zrywającej kładkę, 
położoną tu  w braku mostu. Ani chory po lekar
stwa posłać, aui lekarz do chorego przybyć tn nie 
może, ani ksiądz do umierającego. A przedmieście
0 liczy sześćdziesiąt 1 kilka „numerów". To samu 
ia się powiedzieć o „Załawia". Ale tu już winę 
cego stanu rzeczy należy przypisać w pierwszym 
rzędzie zarządowi dóbr hr. Siemieńskiego, który 
mając folwark na Załawia, jest przodewszystklem 
powołany do przyczynienia się materyalnego i mo- 
ralnfcgo do zbudowania tutaj mostu na rzece. Po 
sł«m do Sejmu z naszego okręgu jest ks. Pastor, 
możeby zajął się on wreszcie tą piekącą dla Bie
cza sprawą!

Trzy wypadki śmińrci. Z Borysławia donoszą. 
Tydzień ubiegły był obfity w wypadki. Które po
chłonęły trzy ofiary w ludziach, zajętych przy pracy 
w kopalniach nafty. I  tak wo wtorek z powodu 
zbytniego przechylenia się (możliwe, że wskutek 
pośliźnięcia się) spadł pomocnik szybowy z wyso
kości około 14 m , t. j. z drugiego balkonu we 
wieży wiertniczej i zginął na miejscu. Zaledwie 
przebrzmiały żałosne syreny Towarzystwa Uryckiego, 
■̂ dzio tenże był zajęty — doszła nas wiadomość
1 śmiertelnym wypadku robutnika w szybie Tow. 
Karpackiego. Wypadek ten zaszedł przy iustrumen- 
towuniu szvbu. W soootę znowu wpadł robotnik do 
dołu ropnego i nim pospieszono mu z pomocą, otruł 
się gazami. Wyciągnięy dawał bardzo tłabe oznaki 
życia, tak, że mimo dwugodzinnego cucenia i od- 
cierauia, nie przywrócono go do przytomności 
i wogóle stracono nadzieję odratowania go. Na 
miejsce wypadku wyjechał naczelnik nrzędu gór
niczego celem przeprowadzenia badań w kopalni 
„Galicyu", gazie zaszedł wypadek.

Pożary W kraju, w ubiegły piątek, dn. 27 z, m., 
w Zielonej, wbi oddalonej od GrZj matowa zaledwie 
o 8 kim., padło pastwą ognia 11 gospodarstw, a 
ponadto szkoła i karczma. Więkoza część budynków 
nieubezpieczona. Szkoda dochodzi do 4U.000 koron.

W niedzielę, dnia 29 z. m., wybuchł pożar we 
wsi Nowosiółka obok Toustego i zniszczył 9 zagród 
wraz z całym dobytkiem; w Bacybach spłonęło 
14 aomów.

Jak dotychczas stwierdzono, w’o wszystkich wy- 
nadkach przyczyrą pożaru była nieostrożność, spo
wodowana przez dzieci, pozostawione bez dozoru.

Dnia 27 z. m. około godziny 4 po południu — 
jak donoszą z Brzeżan — wybuchł pożar na fol
warku Tryhubowa ad Kozowa u dzierżawcy Dawida 
Biedera i zniszczył 800 kóp pszenicy i 300 kóp 
żyta, wartości 38.500 koron. Szkoda była ubezpie
czona. Przyczyną pożaru było palenio papierosów 
przez nieletniego Michała Szczatkowskiego.

Morderstwo W Samborze. Niesłychany fakt, za
strzelenia niewinnego człowieka, krawca Fichtel- 
berga, przez zecera Machalskiego, jest przedmiotem 
ogólnego zajęcia miasta i okolicy. Jak nam z Sam- 
Dora donoszą, morderca, liczący obocnie 30 lat, u- 
częszczał tam do szkół ludowych i do pierwszej 
klasy giranazyalnej, poczem wsląpit na naukę do 
drukarni Schwarza i Trojana i uchodził w Sambo
rze za najzdolniejszego zecera, a nawet ofiarowa
no mu posadę zarządcy drukarni z dosyć wysoką

płacą w Krakowie, której to posady nie przyjąć 
uroiwszy „obie, że mnsi wygrać kolosalne snmy 
w Monte Carlo. Znaleziono przy nim po aamachii 
1800 koron, a jak opowiadają, ze sumą tą  miał 
w po owle b. m wyjechać do Monte Carlo.

Machalski, młodzieniec dobrego wzrostu, o inte
ligentnym wyrazie twarzy, noszący zwykle dłagie 
włosy, co mu nadawało wygląd artysty lub poety, 
uchodził za człowieka nadzwyczaj spokojnego i 
grzecznego i dlatego czyn jogo wydawać się musi 
każdemu zagadką psj chologiczuą. Wyjaśnienie mo
tywów czynu będzie obowiązkiem sędziego śledcze
go, jak niemniej fakru, skąd i z jakiego powoda 
miał przy sobie nabity bruwning, którym na krótki 
czas przed zamachem publicznie się bawit w dro- 
gneryi Stiela.

Brody, 5 września. (Zakończenie bezkrólewia). 
Nareszcie zakończyło się bezkrólewie w szkole 
izraelickiej. Inspeiciorat zamianował dyrektorem 
nauczyciela tej szkoły p. Filipa Aszkenazrgu. Sta 
raniem nowego kierownika powinno być - wykorze
nienie tych wszystkich chwastów, jakie powstały 
w tej szkule, głównie syonizmu.

Ze św ia ta .
Rocznica Słowackiego. W rodzinnem mieście 

wieszcza, w Krzemieńcu, odbyła się wczoraj pię
kna uroczystość. Po uroczystem nabożeństwie w 
m!ejecowym kościele parafialnym poa wezwaniem 
św. Stanisława, poświęcono marmurową t»blicę pa
miątkową, na której wskutek niepojętego przeocze
nia, datę zgonu wieszcza oznaczono na 5 września 
(zam. 3 kwietnia). Napis ten brzmi: „D, O M P a 
mięci Juliuoza Słowackiego, urodzonego w Krze
mieńcu dnia 23 sierpnia 1809 r., zmarłego w Pa- 
rżu dnia 5 września 1849 r. Krzemieńczanie dnia 
23 sierpnia 1909 r .“

Następnie w sali klnbu szlacneckiego oabył się 
uroczysty wieczór wokalno-dramatyczny ku czci 
wieszcza. Podczas ar traktów i żywych obrazów 
chór amatorski odśpiewał rozmaite pieśni polskie.

Nowy prezydent Warszawy. Petersbureka agDn- 
cya telegraficzna donosi: „Kowieński gnDernialny 
marszałek szlachty Mfiller mianowany został pro
zy duntem in. W arszawy". (Jest to więc urzędowe 
potwierdzenie pogłoski, która nddawna obiegała. — 
Przyp. red.)

Z  wystawy w Częstochowie. Onegdaj zwie 
dziło wystawę 35 osób z Krakowa; tej wycieczce, 
którą zorganizowała „Straż polska", przewodniczył 
p, Kazimierz Bartoszewicz. Dzisiaj zwie&za wysta
wę wycieczka techników, wśród których znajdują 
się także technicy galicyjscy. Wczoraj wyszedł 

pod prasy katalog Domu Sztuki na wystawie 
w Częstochowie. Katalog Dardzo gustowny, obejmu
je 155 dzieł sztoki, z czegu lw.a część, bo 68 przy
pada na architekturę, na malarstwo 34, na rzeźbę 
12, reszta na zdobnictwo. Dom sztuki zawiera 
utwory współczesnych żyjących artystów; ze zmar 
łych — znajduje się tylko św. Salomea, wspaniały 
witraż Stanisława Wyspiańskiego, oraz obrazy Wi 
tolJa Wojtkiewicza „Z cyklu bajek o rycerzu".

Wielki „buinmel" narodowy w Wiedniu. Wczo
raj w południe odbył się w Wiedniu wielki „bum- 
mel" narodowy, jako deiuunstracya przeciw rzeko- 
merna najazdowi Czechów na Austryę Dolną i Wie
deń. W „bumulu" wzięło udział około ośmiu ty
sięcy esób, przeważnie młodzieży handlowej obojga 
płci, drobnych urzędników i studentów. „Bummel", 
który prowadzili posłowie Weideuhofer, Oberleitb- 
ner i Malik, przeszedł spokojnie z Schottenringu do 
Volk8gartenu, poczem się rozwiązał Policya, skon 
sygnowana silniej koło ratusza, parlamentu i Bur 
gu, nie miała powodu do interweneyi. Podczas po
chodu śniewano pieśni patryotyczne i rozdawano pi
sma ulotno treści podburzającej przeciw Czechom.

Ordnerzy", kierujący pochodom, mieli, jako odzna 
ki, przewieszone przez piersi szarfy czarno-cze^wo 
no-złote.

Jubileusz eksp resa . Michał Knapp. ekspres „r 
Wiedniu obchodzi' przedwczoraj 90 rocznicę swoich 
urodzin, a 70 rocznicę pracy jako ekspres. Knapp 
ma stanowisko na placu św. Michała i jest znaną 
w Wiedniu figura Podczas uczty jubileuszowej o- 
powiadał, że dawniej były o wiele lepszo czasy dla 
posłańców publicznych, którzy nieraz zarabiali po 
6 reńskich dzienuie. Knapp w r. 1866 jako eks
pres załatwiał sprawunki, królowi hanowerskiemu 
Za każdy chód brał 2 złr. 50 centów, a w do
datku móg) używać w razie potrzeby fiakra. Był 
także na UBiugach ks. Orleańskiego. Obecnie za
łatwia sprawunki urzędnikom z ministerstw, poło
żonych w pobliżu placu Micnała. Sędziwy ekspres, 
który petni dalej swoją służbę, otrzymał w dnin 
jubileuszowym liczne upominki od swoich klientów, 
a także od OBób obcych.
“ „Zeppelin lll“. Po 6 podróżach, które w balonie 

„Zeppelin III"  odbyli członkowie parlamentu nie
mieckiego i niemieckiej Rady związkowej, dał hr. 
Zeppelin w Konstancy! ucztę na cześć gości. Prze 
mawiali pruBki minister Delbrtick, bawarski mini
ster Podewiis i prezydent parlamentu niemieckiego 
Paasche, sławiąc Zeppelina, który odpowiedział 
dłuższą przemową. W  sobotę wieczorom geście roz
jechali się.

Surowica przeciwko Cholerze. Berliński „Lo
kal Auzeiger" otrzymał z Paryża wiadomość, że 
w tamtejszym zakładzie Pasteura banteryolog wło
ski Saiimbini odkrył surowicę i szczepionkę prze
ciwko cholerze. Saiimbini oświadczył, że otrzymał 
dobre wyniki, gdyż śmiertelność przy cholerze, wy
nosząca aotąd około 50 prc. zmniejszyła się o 32 
proc. Przedtem Saiimbini podniósł, że miał prawie 
same wypadki ciężkie, a nawet roypaczliwe. Obok 
surowicy wynalazł on jeszcze szczepionkę, która 
zauezpiecza przed cholerą. Gdy Saiimbini udzielał 
tych wiadomości korespondentowi wspomnianego pi
sma, Mieczników, który był przy tem obecny, 
uśmiechał sLę scepytycznie i zauważył, że najlepszą 
prezerwatywą przeciwko cholerze jest unikanie za
każo n y ch  potraw i wody.

Bandytyzm w Rosyi. Czytamy V dziennikach
rosyjskich: 28 z. m. w okręgu taganroskim og ra
biono biuro kopalni Brodzkiego. Obecnie w pow. 
pawłogradzkim aresztowano cztery podejrzane o na
pad ten osoby, które przy aresztowania stawiły 
opór. Dwaj b a n d y c i zostali zabici; zaoity również 
został jeden poiicyant. Część ziabowanyeh pieniędzy 
odebrano

Wieczorem dn. 1,8 sierpnia 6 rabusiów w osa
dzie Swiatsku ograbiło pocztę i mieszkanie nad
zorcy policyjnego, zaoili 2 stójkowych, ojca nad
zorcy i jeszcze jedną osobę, oiaz ranili nadzorcę 
i stójkowego i zbiegli.

W Tyfiisie ujęto bandę rozbójników, złożuiią 
z 20 ludzi, która dopuszczała się znacznych rabun
ków w różnych miastach i p imlędzy innemi zrabo
wała pieniądze rządowe z wagonów pocztowych 
kolei średnio-azyatyckiej w kwocie jednego miliona 
rb. Stwierdzuno, że organizator oanay, Iwanow, 
przybywszy do Krasnojorsua, otworzył subie wagon

bierna lepszego mydła tczdctawego jak:
i rajowe Mydła przetłuszczone hygjeniczne W. Bracha z i arrcowa.

Rozmaite zapachy, Wydelikaca cerą, chroni od fezai, szorstkości pękamia skdrg.N iszczy piaąfi, 
pryszcze, oraz wszelkie nieczystości ciaia. Po krótkim użyeia widoczno są najlepsza rezultaty. Do 
nabycia w wyłącznym składzie fabrycznym ( l ^ n!|  ^  fU n i1—44ILJllmm
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pocztowy za pomoc% dobranego klucza i schował 
się tam. W drodze przepiłował ścian ę i podłogę 
wagonu i wyrzncił worki, zawierające 450 tys, 
rb, Oczekujący na drodze wspólnicy zabrali worki 
i zakopali w nmówionem miejscu. Następnie raba 
sie dokonali podziału. Niektórzy z nich za zrabo
wane pieniądze otworzyii ogródek letni i sklepy 
gast ronomiczne.

Zaiście w wiezieniu Szlisselburskiem. W  ze 
szłym tygodniu w więzieniu Szlioselburskieu kilku 
więźniów, skazanych do robót ciężkich, napadło na 
straż więzienną. Jednego duzorcę zwalili uderze
niem młotka w głowę, drugiego usiłowali rozbroić. 
'.Tymczasem straż więzienna rozbroiła zbuntowanych 
więźniów.

Kradzież pocztowa. Uwięziony w Nowym Jorku 
f  reewan, który — jak wskazują wszystkie poszla
ki — okradł filię pocztową w Wiedniu i został 
w Nowym Jorku uwięziony, zostanie —  jak dono 
i>zą z Nowego Jorku —  wypuszczony na wolność. 
Śledztwo nie wskazało mu niemrawego posiadania 
/ieniędzy anBtryackich, zresztą traktat, zawarty 
przez Anstrye ze Suinami Zjednocznemi w roku 
1856, nie wymienia kradzieży jako powodu do wy
dania.

Straszna upały W Ameryce. Dzienniki amery- 
kansko-poiskie. Które naaeszły dzisiaj, donoszą o 
strasznych upałach, które zapanowały w niektórych 
itrnucn Ameryki północnej. I  tak n Kury er Polski*, 
wychodzący w Milwaukee, donosi z Omahy w Ne- 
brasce pod datą 17 b m. Dwadzieścia osób utra
ciło tutaj życie, wskutek niemożliwego do zniesie
nia gorąca, które bezustanie trwa do tej pury. 
W ostatnich 24 godzinaen umarło 11 osób, a dziś 
padło 9 —  razem więc do ostatniej chwili umarło 
dwadzieścia oBÓb. Na ulicach miasta padło od go
rąca 3? konie. Roboty przy wszystkich budynkach 
sostały wstrzymane wozoraj o godzinie 10  rano. 
Gorąco tanie panuje w całym stanie, a ponieważ 
deszczu nie było już dość dawno, więc zachodzi 
ooawa, że zasiewy będą zniszczone przez nadmierne 
gorąco. Z Kansas City donosi wymieniony dziennik, 
że stany Missouri, Kansas i Oklahoma zostały także 
sawiedzone przez upał. W Kansas City tempera
tura doszła do 100  stopni na szczytach budynków, 
a więc w dole na enodnikaoh jest o wiele goręcej. 
W handlowej części miasta, termometr w wielu 
miejscBch wskazuje 113 stopni. Jedna osoba umarła, 
k kilka zostało porażonych od gorąca. 35 koni 
padło na ulicach miasta.

Sprawozdania o wyprdkach śmieroi i zasłabnię
ciach nadchodzą w wielkiej liczbie ciągle z ró-nych 
stron. W Emporia temperatura doBzła do 115 stopni; 
w Mc Alester do 110 stopni w cieniu, w Partles- 
riile i innych punktach stanu Oklahomy do 108 
stopni. W Saint-Louis pięć OBÓb umarło od upału, 
» sześć zachorowało niebezpiecznie. Około 90 koni 
palło na ulicacn miasta,

Po tych upałacj nastąpiły w niektórych Btanach 
bardzo silno burze. Na jeziorze Miohigan zatonęło 
bardzo wiele łoazi.

Umarli.
W£ Lwowie zmarł onegiaj nagle na anewryzm 

serca Jan B r o m i l s k i  jeden z najwybitniejszych 
kupców, właściciel real., człowiek wielkiej pracy i
nieskazitelnego charakteru, przeżywszy łat 54 . __
Pogrzeb odbył się wczoraj o godz. 4  po p0Iudniu.

Seweryn U z e r l u n c z a k i e w i o z  cm. naczel
nik sądu umarł w Wadowicach.

Ks. dr Wojciech G -c , b. spowiednik przy ko
ściele N. P. Maryi w Krakowie, prsożj wasy lat 
58 umarł w Krakowie.

Józefa z Kurowskich Ł o s i ń s k a ,  przeżuwszy 
lat 7C, umarł w Kraso wie.

2 cech piekarz]. Dala 1 i j  v ru | n(a b. r. odbył się 
w cechu piekarzy białego pieczywa przed komisy, egza
min uczniów piekau u, według przepisów nowej usta 
wy przemysłowej- ktćizj ukończyli zawodowy kurt, w 
nbiegłem jśłroozu. Egzaminowi przewodniczył w zastęp, 
stwie Jra L  Blera p. Stanieław Dłogc-zewski, majster 
•lekarski' j»»° -emitart rząflowy był obeony p. B. Ku 
balsal, .ekretarz magistra.n. Do egzaminu Jgłcsiło się 
14 uczlIów; dopurzczonyor było tyllc 8, * tyoii 7 nos 
kiów zdało z dobrym postępem i ci uzyskali dyplom, 
ta czeladników; 1 odstąpił od egzaminu.

Reperl u eatrir miejskiego w Krakowie.
W pomediialoŁ: „Kordysa* (występ M. Tarasiewicza'',
We wtorek; „Koo listopadowa‘.
We środę. „Horsstjński” (występ M. Taraiitwiczai
We czwartek „Król*.
Repertuar teatru ludowego.
Vl > wtorek: „Figle wiosenn
^  * środę po południa *Gwiazda Syberyi' ; wietzói:

V.e Czi.artek: -Jarmark małżeński11.
ż kalenaarza We wtóre . września: Anastazego i 

Reginy p.; we środę o t rześnia: Narodzeni V M. f\; 
we czwaitek > Wrześmac Jorgoniego 1 Sergiusza p. w

V. schód złońca 6 września o godi g min. 0*. uJiohńd 
•  godz. 6 m. Id-- długość drna lb  „odsm 9 mm.
- a Krak '. ■ sk egu ooeer' „ c-yum. L>ulz 5 września ter
mometr dos ^  7"7 do ló-S C.; — barometr szedł
w górę.

Unia i ~ r.esnia p b'00ł. 7 rano st«a baiometru 741-2 
mm., termometru 4  11*9 C.; wiatr zachodnio-północno-
zachudm.

naryum nauczycielskiego w Białej, razem 150 kor ; 
6) na budowę studzien w powiecie wadowickim 
1000 kor.; 7) dla Towarzystwa rolniczego okrę
gowego w Wadowicach 600 kor.; 8) ula gminy 
Wadowice na rozszerzenie szkoły wydziałowej żeń
skiej 500 kor.; 9) dla Towarzystwa Btolarzy 
w Kalwaryi 150 kor.; 10) dla ochronki w Andry 
chowie 50 kor., 1 1 ) dla Towarzystwa dfeijdniczego 
w Wadowicach 300 kor.; 12) dla szkoły Indowej 
w Wadowicach 50 kor.; 13) dla Domu polskiego 
w Morawskiej Ostrawie 26 kor.; 14) dla Towarzy
stwa iw. Wincentego A Paulo 25 kor.; 15) dla Katoli
ckiego towarzystwa „Zgody* w Wadcwicaoh 25 ker.;
16) dla Sióstr Nazaretanek w Wadowicach 200 kor.;
17) na uroczysty obchod i sprowadzenie zwłok Sło
wackiego 200 kor.; 18) dis straży ogniowych 
w powiecie 400 kor.; 19) dla Towarzystwa dobro
czynności w Wadowicach na Dudowę domu ubogich 
250 kor.; 20) dla wdowy po ś. p. dyrektorze Do- 
brodzickim 200 kor.; 2 1 ) resztą z sków 13.462 
przeznaczono do funduszów rezerwowych 1 emery
talnych. .

Powiatowa Kasa oszczędności w Wadowicach nie 
podwyższała stopy irocentowej w roku 1908 i pła
cąc od w Uadek 4°/0, pobierała od pożyczek gmin
nych I irjtytucyj humanitarnych tylko 4 7 j%> od 
innych znś pożyczek hipotecznych, udzielanych na
wet na 50 lat, pobierała 5®/«> ożyli tak pod wzglę
dem finansowym jak 1 humanitarnym należycie 
spełniała swoje zadanie.

> ' Pokłaoy rudy żelaza. Piszą nam: W mają
tku Dobra, powiat Limanowa, własność hr. Piotra 
Rostworowskiego, odkryto szerokie pokłady ludy 
żelaza. Już warstwa powierzchowna zawiera wedle 
świeżo dokonanej analizy około 65 prc. zawartości 
żelaza, wiadomą zaś jest rzeczą, że się ona w głęb- 
szycn warstwach o wiele jeszcze zw ękazf Jeśli, 
o czem dziś już wątpić nie wolno, i w tym wy
padku ta wzmożona obfitość zosts ule sprawdzona, 
otworzy się w kraju naszym bardzo poważny nowy 
przemysł.

B - G a b p y & U k a ,  Krzyaztofory
K p p . k ó  w  W y n a jm u je  i sprzed i.je pierw
szorzędnych f a b ry k  fortepi&ay, pianina, harmo
nie i pianoie za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudzieItomiesięczne. Tnstrumenty używane od 
cen najniższych.

Dział ekonom, czny.
x  Pow iatow a Kasa oszczędności w Wado

wicach wydała sprawozdanie z zamknięciem ra
chunków za r. 1908, świadczące o ciągłym rozwoju 
tej instytucyi, założonej przed 33 laty, a zatem 
najstarszej pomiędzy powiatów cmi Kasami oszczę
dności. Z zamknięcia rachunków wynika, że z koń
cem 1908 r. wynosił stan wkładek na 6015 ksią
żeczkach (halerze opuszczamy) 5,074 549 koron; 
star 2293 pożyczek hipotecznych 3,439.997 kor.; 
stan 23 pożyczek komunalnych 382.601 Kor ; stan 
32 zaliczek lombarduwycn 4L.864 kor.; stau 2257 
wekBii 851.926 kor. (z eskontowanych w ciągu 
roku 1908 sztuk 12.300 na 4.633.839 kor.); stan 
efektów w funduszu obrotowym 303.000 kor.; 
s  Bt&n funduszów rezerwowych i emerytalnych 
323.210 kor.

Przy obrocie kasowym w r. 19u8, wynoszącym 
16,998.741 kor. osiągnięto zysk 22.487 kor., z któ
rego przeznaczono znaczną kwotę na cele humani 
taiue, mianowicie: 1 ) na ochronkę dla biednych 
sierot z powiatu wadowickiego 4.000 kor. jako 
uzupełnienie Kwoty 25.000 kor. fundacyi jubiiea 
azowej cesarza Franciszka Józefa I, 2) dla bursy 
g:mnazvainej imienia Steiana Batorego w Wado 
wi cacn 400 kor., 3) d 'a Towurzystwa gimnasty
cznego „Sokół* w Wadowicach 100 kor.; 4) dia 
szkoły przemysłowej w Wadowicach 400 kor.; ,5) 
dla szkoły polskiej, gimnazyum polskiego I semi-

K r c w i j k a  l w u w s i s a .

L w d w ,  6 w iześnia.
ffljm galloy]8kl, wedle doniesień dzienników 

wiedensŁ ich zwołany ma być ostatecznie na dzień 
16 września.

Odpowiednie rozmieszczenie uczniów w SZkO-
łaCH, W Radzie szkolnej krajowej odbyła się one 
gdaj pod przewodnictwem wiceprezydenta dra Igna
cego Dembowskiego koufereucya dj rektorów i kie
rowników wszystkich szKół średnich lwowskich w 
celu dokonania takiego rozmieszczenia uczniów w 
zakład en, któreby wobec licanoj frekwencyl ile 
możności uwzględniało wszystkie słuszne życzenia, 
godząc je  z wymaganiami pedagogicznemi.

Z pohteohnM , W ydział Towarzystwa Bratniej 
Pomocy słuch, pollt. pouaje do wiadomości, że sta 
raniem kom. informacyjnej 15 września otwarty zo
stanie przygotowawczy kurs s geometryi wykreśl- 
nej o a abituryeutów gimnazyalnych, pod kierow
nictwem asystenta politechniki. Kurs trwać będzie 
do 7 paździomika. Zapisy na wykłady przyjmuje 
wydział codziennie do godziny 1 . Wszelkich wska
zówek dotyczących zapisn na politechnikę, legali- 
zacyi świadectw, warunków utrzymania i t. p., chęt
nie rdziola kom. Informacyjna. (Adres: Lwów, po
litechnika, Bratnia Pomoc).

Nowy sezon teatru lwowskiego, Onegdaj od
było się pierwsze przedstawienie dramatu po po
wrocie z Krynicy. Grano „SędziówJ Wyspiańskie
go 1 „Szkołę kobiet* Moliera. Obie sztoki grano 
w zmienionej częściowo obsadzie. Rolę w „Sędziach* 
po p. Siemaszkowej kreowała p. Rorterowa. Spra
wozdawcy pism lwowsKioh podnoszą doskonałą grę 
tej samej artystki, jak mwnleż potężną kroacvę 
Samuela, którego grał p. Żelazowski. „Szkoła ko
biet* poszła mniej udatnie w całości, szczególniej 
wygłaszanie wiersza było złabe. Po raz pierwszy 
debiutował w „Szkole kobiet* miody adept sceny 
p. Biegański (Horacy), któremu krytyka wróży po
wodzenie w obranym zawodzie.

R epertoar te a tru  lwowskiego.
We wtóre : „M.urewry j6sW ne“.
We środę pu południu: „Księżniczka dolarów"; wie

czór: „-Król*.
W e czwaitek: „M anewiy jesienno*.

■tys mm

Hiatfomoścl „rtocuei Reformy
z dnia 6 września.

P .  t i t a p f ó s k l  a  U n ta  s ł o w i a ń s k a .
Praga. „Wenków" uglasza rozmowę z p f iS U - 

p i ń s k i m ,  który m ędzy unemi powiedział: 
O ś w i a d c z y ł e m  p o u  s ł o w e m  h o n o r u  
p o s ł o m  P r a s z k o  w i ,  U d r i a l o w i  i Su-  
s t e r s i c z o w i ,  ż e  n i e  p r z e d s i ę w e z m ę  
ż a d n o g o  k r o k u  p o l i t y c z n e g o  b e z  po 
p r z e d n i e g o  p o r o z u m i e n i a  s i ę  z U n i ą  
s ł o w i a f i s k ą .

Przeciw taosSereac^l Bieaertka.
Praga. „Narodni Listy* i „Cmch" bardzo 

silnie występują p r z e c i w  k o  nenwale potdów 
czeskich oceniania ltonferencyi, zwołanej przez 
bar. B ienertha. .

„Narodni Listy* zapytują, jak mógł mimstei 
dr Ż a c z e k ,  wysłannik bar. B ' e n e r t h a ,  brać 
udział w poufcem zebraniu posłów czeskich, nie 
będąc ani posłem do Sejmu, ani zaproszonym 
gościem. Wspomniany dziennik wyraża obawę, 
że Czesi znowu popełn-ii błąd taktyczny.

„Czech* wskazuje na sprzeczność, która po- 
iega na tem, że z jednej strony zapala u;hwa 
h  wzięcia udziału w koi.ierencyi, zwołanbj nrzez 
bar. Bi< nertha, z drugiej zaś codziennie poja
wiają się oświadczania, że gabinet bar. B-e- 
nertha jest wrogi dla Czechów.

J Ł g t ta c y a  a i ł f c " e s k a .
Wiedeń. Związek Niemców D ouej Austiyi 

odbył wczoraj po południu w budynku na, F  a- 
y o r i t e n s t r a s s e  zgromadzenie, protest .jące 
przeciw z a m a c h o m  c z e s k i m  n a  W i e 
deń.  Z tego powodu odwołano przedstawienie 
teutralne czeskie, które miało się odbvć w tej

,mej gali. Zgromadzenie miało przabieg sp"-
ay Przy wyjściu poucya zapobiegła starciu. 

Aresztowano 5 osób za opór 'łao.y. przed
Narcdnym Domem* w dzielnicy, h u n f h a u s  

a r e sz to w a n o  wczoraj wieczorem 6 o»ób.

0 sakoły caesfiie.
Prana Wiec socyalno-demokratyczny uchwa

lił rezclucyę, wzy wającą rząd. ażeby natychmiast

Nr 408. ?

otworzył w AusŁryi Dolnej zamknięto szkoły 
czeskie.

Mosty W  tutejszom niemieckiem terytoryum 
odbyło się 50 czeskich zgromadzeń, domagają
cych się założenia sikół dla czeskich mniejszo
ści.

Praga. Czeska party# narodowo-socyalna zwo 
łała zgromadzenie protestujące przeciwko zam 
knieciu szkół czeskich w Aastryi Dolnej.

P. C h o ć  wezwał do bezwzględnej walki 
z rządem i oświadczył ie  radykali czescy wy
stąpią ze z# iązku posłów czeskich, gdyby inne 
p&itye czeskie zgodziły się w te, sjraw ia na 
kompromis. Po zgromadzeniu, kilkuset uczestni
ków jego urządziło demonstracyę przed niemie
ckim zakładem ubezpieczeń.

P«y|ącta Wilhelma.
IghtWa. Burmistrz tutejszy wydał clezwę do 

miesztiańców miasta, ażeby złożyli hołd cesa
rzowi Wilhelmowi, który tam przy bę Izie d> 18 
b. m Miasto ma się bogato p.zystroić w b a r- 
w a c h  n i e m i e c k i c h .  Chłopi niemieccy utwo
rzą p*paler, a w pochodzie wezmą udział wese
la chłopskie.

tfydalesile p?owo%ai«*rH.
1 lerlin Była agentka policyi rosyjskiej i pro- 

wokłitorka J u s z c z e u k o ,  mieszkająca w Char- 
lottenburgu, oświadczyła tutejszemu korespon
dentowi moskiewskiego „Słowa", ze musi w 
ciągu 8 dni o p u ś c i ć  B e r l i n .  Dyrekcya po 
iicyi wezwała ją, ażeby opuściła P ’usy ze 
względu ną  nieprzyjemności, któreby mógł spo- 
woiowaó jej pobyt. Policy" losyjska radziła je), 
ażeM wyjechała do Brazylii, o» a jednakże me 
zgodziła się na to i pozostanie w Europie.

I. fzesllsnlo gaSiiBfcłoi/e a  Tarowi*
nvui.3taiitynopol. Częściowe p r z e s i l e n i e  

n i u i s t e r y a l n e  % ptwodu sprawy mimstia
budowli zd ija  Bię będzk z a ż e g n a n e .M m is te r
prawdopodobnie dobi o wolnie poda sifi do aymi- 
syi, poczem będzie mianowany ambasadorem.

Kttoa rzexi w iloaaio*
Konstantynopol. Lomendand A lany generał 

M u s t a f a  B a m s i ,  ktdry by* komendantem 
w czasie rzezi Ormmn zoitał skazanj przez 
sąć woienny na 3 lata  więzieni®: ówazesny
wali został wyaaiony ze służby na 6 lat-

“'jw y  & 8P 0j?£!l£si& H i9  g r e c k i*

Ateny. jJekr6iy o przeniesieniu n a s tu  p c i 
t r o n u  i ks. M i k o ł a j a  w stan roznor^ąazal- 
ności i o urlopowaniu ks. A n d r z e j ®  i K r z y 
s z t o f a  nie zostały j e s z c z e  ogłoszone, jednakże 
ogłoszenie ich ma bezpuśrednio nastąpić. Skoro 
Izba zniesie ustawę nr daniu naczelnej ko
mendy armii następcy tronu, obejmie generał 
S m o l e ń s k i  funkeye generalissimusa

Umowa cftrń»iic-i"ju3sb2».
Pekin. W  umowie chifisko-japońskiej Japonia 

uznała rzekę T u m e n  za granicę między Koreą 
a Mandżuryą. W  ciągu dwóch miesięcy Japom a 
opróżni C h e n t a o .

Dr Cc om w Kopenhadze.
Kopenhaga. Dr C o o k  i amerykański poseł 

byli zaproszeni do króla do C h a r l o t t e n l n n d  
na obiad. Oprócz nary królewskiej zjawili się 
wszyscy członkowie rodziny królewskiej. Przy 
stole Cook siedział po prawej stronie królowej, 
która z zajęciem z nim rozmawiała. Poobiedzie 
młodsi członkowie rodziny królewskiej zasy p y 
wali Cooka pytaniami, co do jego wyprawy. 
Potem goście opuścili pałac, a Cook wypił her
batę w ścisłem kółka rodziny królewskiej, co 
jest nadzwyczajnem wyróżnieniem.

NicSorhiiny amafyh icsyJ^M.
Petersburg, W  wojskowych zakładach aen r 

nautycznych miała uiq dzisiaj odbyć próba apa* 
ra ta  T a t a r i n o w # ,  który ma umcżli iić w zne 
szenie się w kierunku p i o n o w y m .  Taturiuow 
prosił ministeistwo, ahv W'z!ot odroczono, gdyż 
zestawienie aparatu nie będzie na czas ukoń
czone Prośbą tę odrzucono Dzisiaj rano zja
wił się minister wojny w laboratoryum, a zo
baczywszy, że aparat nie jest ukończony, o- 
świadczył, że uważa umowę za z e r w a n ą  i 
rozkazał Tatarinowowii o p r ó ż n i ć  laborato
ryum.

Z a t o n i ę c i a  parowca.
Helslngbr. Duński parowiec „Lolland* zato

nął, 6 osób załogi zdołano ocalić; kapitana i 
reszty załogi brak, prawdopodobnie zginęli.

P o : « , . - i & k n q c t a  m i n o r u .

KrukOw, 6 września.
Zamordowanie brata. Pefen grozy wypadek *a- 

szedł w nocy z sobotę na niedzielę w J * ra z m|"

S A  2 2 Z S
k<5w yel Dudkiowiczów miesakał kątem brat ich 
(łastaw Dn ikiewicz, robotnik, zatrudniony w Pod
górzu. Między obu braćmi obcą była harmonia ro
dzinna, » powodem tego była podejrzliwość Btame- 
go brata Budkiewicza, że Gustaw ntrz.m uje zbyt 
zażyfą przyjaźń z jego żoną, —  I to podejrzenie, 
nurtujące umysł starszego brata, było powodem o- 
strej sprzeczki między oou brs.cmt w nocy z sobo
ty na niedsiely, lecz, jak io zwyKle bywa między 
ludźmi z gminu, którzy uniesieniu swemu zwykli 
dawać zawsze folgę użyciem b,ły, między rozsier
dzonym* na giebie braćmi powstała bójka, w której 
staiszy Józef ugodził młodszego Gustawa flaszką 
w fełowę. NieprŁjtomny wtedy szałem bójki Gustaw 
schwycił leżący na stole ostry scyzoryk, własność 
Józefa, i kilku pchnięciami w pierBi, a których je
dno dosięgło serca, położył brata trupem na miej
scu. —  Dokonawszy tego stm znego czynu, Gustaw 
Dutkiewicz ndrl się na słaoyę ratunkową do Kra
kowa, gdzit dał opatrzeć zranioną od ciosu butelki 
twarz, poczem opowiedział o ptzobicln brata. Tym
czasem sągledzl dali iuż znać polloyi; na miejsce 
zbrodni przyjechał koncepista poHcyi p, Strzałka, 
który spisał protokół z zajścia. Gustaw Dudkiewicz 
zaś po opatrunku r  Towarzystwie rataukowem — 
udał się do Kawior, do jednej z swych z mężnych 

i sióstr, gdzie go odnalazł pasioib brata Józefa, a 
sprowadziWBry go na nlicę Czarnowiej ..ą, oddał go 
w ręce rolioyaata. Gustaw nie wiedział, ta  ugodził 
rata śmiertelnie, sądził tylko, że go zranił; dlal

go tak spukujnls udał się dla własnego opatrunku 
nr pogotowia. Gustawa Dndklewiuza aresztowano i 
osadzono w aresztach policyjnych pod telegrafem, 
skąd pu śledztwie odstawiono go do więzienia sądu 
kam }go.

Wypadek tei bratobójstwa wywołał w Łobzowie 
wśród sąsiadów DudklawiczÓw niesłychane wraże
nie.

Śmiertelne przejechanie. Jak  donieśliśmy w 
niedzielnym porannym numerze, w sobotę wieczór, 
na nłloy Lubicz, zaszedł fakt śmiertelnego przeje
chania automobilem, który prowadził radca miasta 
p. Wiktor Suski, Zabity robotnik Górecki pososta- 
wił ti nę I dwoje nlozhopatrzonych dzieci.

W  sprawie tej oprócz relac»j ze źródeł policyj
nych, otraymujemuje jeszcze z innycn stron Jnfor- 
n-asyę, którą ze względu na bezstronność w oświe
tleniu tego nieszczęśliwego wypauku zamieszczamy. 
Mianowicie na jczni świadkowie mają stwierdzić 
stanowczo, że Bamochód P. Suskiego zbliżał się do 
Gureukiego, idącego w towarzystwie brata, w tem
pie znauznle zwolnionem, że brat zmarłego zeszedł 
na czas swobodnie z drogi samochodu, że zaś zmar
ły mimo dawanych licznych sygnałów trąbką sa
li loohoou nie tylko nie schodzG z drogi, lecz w 
chwili, gdy i imocbód go mijał, odwrócił się ko 
n.imu i zaszedł mu drogę, chwytając się za wach
larz samochodu, puczem zaraz wpadł pod przednie 
kołu, ż« wreszcie samochód, przejechawszy przed- 
niemi kołami ciało leżącego, stanął zaraz w miej
scu. Sprawę tę zresztą wyświetli śledztwo sądowe, 
gdy* akta policyjna wypadku odstąpione zostały 
dzisiaj pmkuratoryi państwa.

Strajk górników w Zagłębiu krakowskiem  
trwa w dalszym ciągu, Wczoraj popołudniu odbjło 
się „rzy tłumnym udziale górników zgromadzenie 
w Sierszy, na którern przemawiali poseł do Rady 
państwa Ignacy Daszyński, sekretarz UlII górni
czej Bonczek, Bekietarz polskich związków zawo
dowych, p. Koźlik. Po zgromadzeniu udała się wy
brana leputaoya s posłem Daszyńskim na czele 
do dj rektora kopalni w Sierszy, p. Szymiczka, 
przedkładając postulaty górników, które opiewają:
1 ) podwyższenie dotychczasowej płacy o 10 proc.,
2) bezpłatne oświetleni* I 3j deputat węgla.

W Jaworznie .ytuacy a strajkowa również się
nie zmieniła. Na licznych zgromadzeniach, jakie 
poszczególne grupy polityczne górników odbywają, 
zapadają uchwały s -  daiszem prowadzeniom strajku 
aż do chwili wypełnienia przez gwarectwo poBtu- 
latow, postawionych przez delegatów strajkujących 
górników.

fctrajk obejmuje około 6000 górników. Dotąd 
pracują górnicy jtdynla tylko w kopalni węgla w 
Borach pod Jaworznem.

istnieje jednak możliwość, te  i ta kopalnia dla 
solidarności celem poparcia górników z Jaworznla 
przystąpi do strajku. Strajk odbijać się jui zaczy
na na pubikznośol w podniesionych tu 1 ówdzie 
cenach za węgiel.

Oddzielne nunete „R. Reformy"
poranne po 4  hal., popołudniowe po 10 hal. za 

egzemplarz, nabyw ać można:
W Krakowie:
W  a d m i n i s t r a c y i  „N . R e f o r my * ,  nl. 

Jagiellońska LO.
Przy ul. S ł a w k o w s k i e j :  Ageneya Hop- 

ca»a i Salomonowej; Handel Bachowskiej (dom 
X X  Marków).

W  R y n k u  G ł ó w n y m :  T rafika główna; 
W Sukiennicach: H andel Karliftskiego; skiep 
(w hali; M ańkowskiej,

N a M a ł y m  R y n k u :  Trafika A lfusa, stolik 
A gencyi J .  H opcasa i Salomonowej.

P rzy  ulicy S i e n n e j :  H andel J .  Dobkow
skiego (obok gimnazyum św. Jack a).

Przy ulicy K a r  m e 1 i c k i e j : Handel Sterna,
1. 8 ; Nasalik i Ska 1. 46.

P izy  ulicy F l o r y a ń s k i e j :  Trafika M ar
kowicza, 1. 22 .

Przy ulicy D ł u g i e j :  Handel Bęknera, 1. 4. 
Handel Ł. Mackiewicza, 1., 34; Handel J . Kusza 
1. 38; Hcndel Beiwalda 1. 53.

P l a c  M a t e j k i :  Trafika Aleksandrowicza 
w hotelu Centralnym.

N a p l a n t a c y a c h  w k i o s k u  u wylotu ul. 
Szpitalnej.

Przy ulicy G r o d z k i e j  Handel Baumin- 
gera, 1. lf); W. Rosenblum, skład papieru; Hau- 
del Rympla, 1. 60,

Przy ulicy Z w i e r z y n i e c k i e , :  Stanisław 
Nikiel, handel korzenny, 1. 29.

Przy alicy S z p i t . a l n e j :  Trafika G. Gltick- 
licha.

Przy ul W o l s k i e j  (przy moście) Handel
H. Goldberga.

Przy ulicy W i e l o p o l e :  Handel H. Star
tera, 1. 18.

Przy ulicy S t a r ó w  ń ś l n e j ;  - T° n  “
fabryki tutek W. Bełdowskiego; H«nde
ra  ̂ i- w i ó l n e i :  Trafika, 1. l i .

P rzy  u licy  r>i e 1 1 6 w s k i § f: Kiosk agencyi 
Hopcasa i Salomonowej.

Przy nlicy D om inikańskie ': Trafika Schrei- 
bera 1. 2.

Pr: y niic,y K r a k o w s k i e j  fw n o te k  Mul
lera) Handel Mannego.

Przy ul. S z e w s k i e j :  Handel Kretschmera
I. 23.

P l a c  W W. Ś w i ę t y c h :  Handel F  rommero- 
wej 1. 11; T rafika Laulichta.

Przy ulicy Lubicz: Handel B. Kosenstooka 1. 
1; Handel Jakóbowicza.

N A D E S Ł A N E .
A rtykury w  tym  azia lc  n ie poohodzą od 

red&Loyi).

Magazyn
Konfekcyi damskiej

LEONA
GRABOWSKIEGO
w Krakowie, Pi. Klaryacki 9

(obok kościoła N. P. Maryi)

z a w ia d a m ia , że k o s t i u m y  i  p ła sz c z e  
a n g ie ls k ie  n a jn o w s z y c h  fa so n ó w  w 

b o g a ty m  w y b o rz e  ju ż  n a d e sz ły .
5580 2 5

P r c f .  d r .  K n z f m l e r z  K c j e o r K !
p e w r ó a i l  , 5608 2 4 

i ordynuje: ulica Szczepańska L. 11 1. p ętro.

Irena
bjła nczemoa prof. W i l c z e k - J a e g e r ,  udziela 
lekcyl ś p i e w u  s o l o w e g o ,  jak w latach ubio- 
głjco, ulica KarmelicKa 56. II. piętro. Zgłoszeni* 
od 11— 1 i od 3 — 6. 6549 2 3

M E l
-  ~ n l .  G o łę b ia ,  ł 4.

Kursa fortepianowe, skizypccwe, wiolonczelowe, 
śpiewu 1 teoryi. — Obok

sz k o ła  Gramatyczna
K a z i m i e r z a  G a h r y e l s K i e g o .  

W ykłady objęli: S o l s k a  Iren a , K. G a- 
b r y e l s k i ,  L. R v d e l ,  M. S z y j k o w s k i ,  
W.  T e t m a j e r ,  J.  Ż u ł a w s k i  

Wpisy między godz. 1 2 — 1 w południe i 4 —6 
po południu.

Dr Jan
ordynuje od 20 maja w Rymanowie jako lekarz 
zakładowy. — Utrzymuje przez lato sak łsl masażu 

ortopeuyl i gimnastyki lecznicze,; a: wtizkiuj.

A d w o k a t

Dr Szymon Faust
otworzył kancelaiyę s-dv okacką

ar Wie&nlu, 1, Wipp&ingeritrasse 14.
6688 L 3

Odłączenie dz'ecl w iecie jest trudniejsze, nl* 
w innej porze rokn, gdyż mleko krowie wywołuje 
bardzo ozęsto zabarzema w żołądkn. Dobrze pizeto 
dawać mleko wraz z mączsą „Knfeke", któr* spra* 
wia, że mleko jest łatwiejszem do strawienia J po- 
żywniejszem. Przez żywienie dzśeoi mącaka »Kb- 
feke* chroni się je od zasłabnięć, w leeia się pa- 
jawiaj icych. 6263 1 3

Hunyady Jśnos
S a r . ł e h n e r a  L ia tb T a la a  w s i a  g - s r ^ k a .
Łagodnie rozwalniająca. W yborna przec.w ta- 
twaruzonm, zboczeniu w trawieniu, uciskowi 

w żołądku i t. d. 3259 12 20

BłOBO ADW&KATUW
Dra Bernarda Lauera 
Era Ignacego Lauera 
przeniesionem sostało 6^06

do domu przy ulicy Grodzkiej L. 33.
6408 6 6P O W R Ó C I ł - E *

„ * wrze*n 1 iekeye gry na
1 rozpoczynam j / - obeJma e k u rt r ! i» iy , tred n l 
,Wwvż8zy (koncertowy). Zgłoszenia codcienni* 
ód 1 -  4 pop. S tan . L ipski, S e b a s ty a n a  4, I I .  p

Profesor Dr W. T.tfss
powrócił (Krupnicza 5). 6579 2 3

Na przedmieściach Krakowa prenumerować 
można „Nową Reformę* w następujących agen
cjach:

Czarna Wieś: Handel A. Grafczyńskiego (róg 
ulicy 8 Lachowskiego 1 P. Michałowskiego) 1. 25.

Dębniki; Handel M. Zygadłowicza, R j nek 1.12.
Grzegórzki: Handel E. Kenn°ra, Grzegórze

cka l. 14.
Krowodrza: Handel Maurycego Amste’ a.
Zwierzyniec: Handel Dutkiewicza i Handel. 

Rudnickiego.
W Pougórzu.

K sięgarnia W. Poturalskiego, Główna trafika.

Odpowiedzialny redaktor:

K o n s t a n t y  Srokcw: kL
W ydawca; ^  ^

M i o f a i a t  K o n o p i ó s ł s l t

K u r s a
Wlsdeń, i  wrześniś. cGie'ó. połudnlofl *,)
Marki U7 3J. Renu majowa iłS aC. h t k.r.aowa 

wę^ereks «2’60. Akoy* sjsh  laiu. krsd. *62 75. Akojs 
węm v.Jd. kred. 766'jO. Aknye Aug.ooaBk #%•—. Akeyl 
Unioa. w «a 567-50. Akcye daua?e-iisu 541 —. A k t j t  d*m. 
JerDoako 47S.—.  Akcy* kolei państwowroh 79d 76, Lum- 
lardy l .!6 25, Akoye fabryki broni 6f>6-—. A9»,t tyto

niów v 334-—. Aipiny 709-50. 638 —. Ak-
oye prasaiego Tow. żoiasneg. 2812 —, Losy ts  okis 
1»6'50 Haole 25f25.

Lspos oiłulo: siląc.
Berlin, 4 wrreśnia. ((i.alds po. .anml
Ak.y« ireaytow e 208 80. Tow irskontow s 1»1 •
Uposc hienie: silne.

Gieida zbożowa.
. . -ni. Fbienioa na paiasisraik 13-4&

. ”j s-fC*3p**enioa Da rwie o 1 IŁ 6. 13 70- iyto
DaZdiierni  ̂ 8-61 d' 9-62; ijto  as kw.scień 081 

Jo 9 8 ;̂ owies na pażdiib.nik oJ 7'29 do 7-30; owies 
na kwiecień 7-58 do 7‘54; knkuryśts writsień 7’#0 
do r e i ;  kukarydi* ql maj 7 14 do 7 15; rsspak — 
do —"—.

Ofertj -memi, ohęć kupna oiisras, us,po»obisnif ust*- 
iont; pcigbda piękna.

u I a ii'11 m i  i Łvi)ia

pam ^.u jm y

oTcaiaiyfluienSzKoly liiilcffleji

M a g a z jn  m e b li iz c & e p a n a  Ł o jk a
Kraków* ul, Szpiiaina I. 36, naprzeciw teatru. ( Nr telo-onu 738,

poleca w wielkim wyborzo kompletne urzadzeria pokoi sypialnych, jadałnych, 
salonów i t. p, Soiy wszelkiego rodzaju, materace, poduszki, kotary, dywany, dyya- 
ukł, poitycry, firanki, kapy ua łóżka, serwety na stoły i t . p  Ceny konkurencyjne.
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Asp iranta
z II  lub III  roku poszukuje zaraz apte
ka w Wojniczu. 5626

P A N I E N K A
sh :ąca p rzy? ' tow ać s.ę  pryw atnie dc 4-ej lub 
5 -te j k lasy  g im n. znajdzie tow arzyszkę do 
w spólnego F zbierania nauki. Z yblik iew icza 9, 
u . 7, od 10 do 12 rano. . 5623 1 2

InłElfganfna mlô a KnMeto
szuka  natychm iastow ego zajęcia. G otuje dobrze. 
8 . H . poste re s ta n te  K r a k ó w .  5624

Poszykują si§ s i ln ik a
i  kap ita łem  10.000 łv do dobrze p rosperu jące 
go in teresu . Z głoszenia pod Da, B. 1 2 5 . poste 
re s tan te  K to k g w ,  okazicielowi k w ita  inser. 

5625 1 3

KnujiBFffla i resfauratyn
o t u z  beudel towarów m ieszanych w  m .escie 
przem ysłowem  do sprzedania. Wiadomość? J . L. 
F e l i i ,  B iała pod B ie.sn iem . 5541 1 4

W  upow ażnionej przez c. k. N am iestnictw o

s z k o l ©  ś p i e w u  ■

H e l e n y  3 5 1 ą ? z y ń s 3 i i e J
uczennicy SouTestrów, Lucci i R icci-Sabaielli, 
rozpoczęte wpisy trw a ją  codziennie do 10 do 1, 
u lica Zyblikiew icza N r 13, 5622 1 5

m  i wm
g a rn itu ry  m iocarniane m otorowe i parowe, św ia
towych fab ry , K o r n e l  K o n i  i i r n i i l i i ,  
K r a h d u ' ,  „H otel K rakow ski" u lica D una
jew skiego 1. 17. 6620 1 2

6
t M  M św, nianio i \immm.

poleca 5561 196 o

nnjlepsze msimmenta 
Dno krsjotsyti

Wyła.czno zastępstwo fabryk BO- 
seudorfera, E hrlara , Wirtha, Ko- 
tykitswicza. Zarazem najpraktycz
niejsze krzesła do fortepianów.

Kredy! ioftóy
w postaci m aszyn rolniczych, kartu flark : wszel
kich  system ów, ofiaruje „K ap ita lis ta"  K raków , 
poste re s tan te  poczta g łów na za kw item  inse- 
ratow ym  5621 1 2

Dr Jan pifóiiyfe®
Adwokat w Rzeszowie,

poszukuje k o i n c y p l e & t a .  Posada 
zaraz do objęcia. 5615 i  3

! i  i i  i i
z cblubnemi świadectwami, obejmie za
raz posadę w bandlu korzennym, galan
teryjnym , delikatesowym lub w  żelaznym. 
„Pomocnik H. H.“ poste restante Kęty. 

5614 1 4 /

prywatna m sskie

prsL Stra. iBisonkleso
prawa szkól publitznyts 

prrjinujg wpisy na rok 150910 iio 9 wiania b. t. 
Kraka rizjistis się 19 wrrośsia.

E&ns2ł 17.
Liczka eafów ograniczona. 4879 15 15

Mora a M e §
poleca

5484 5 5

zwta 20

nowe i używano — iw  wielkim wyborze HS3F* DOWCŚd l i t e r a c k ie .  "
! i s i ą g a r n i i a  k i s p u j e  i  p r a y j m a j e  k i a  z a m i a n ę  i s i y u a n e  k s i ą ^ f d  d o  p z k ó l  ^ e d t d f i k  i  w y d z i a ł o w y c h .

P w Ó C h  H U E K I
szkół średnich  ( I J V  klasy) znajdzie pom ieszka
nie  z ra łem  u trzym aniem  przj rodzim e. Ulica 
T enczyńska (obok gim n. św. n n n y )  1. 4, I. p. 
na  lewo. 54al

F  ©  k  ó  | frontow y z obszerną ny- 
jr za,, um eblow any z ca

ło m u trzym aniem . "Ha m i k u  s t u d e n tó w ,  t a 
nio do w ynajęcia. W iadom ość ul. św. Tom asza 
i 7, w m leczarni. '  _  5494 3 3

Janosz Hikctta Htńieltkl
b. nczeń W arszaw skie j szkoły m uzycznej ''m e
toda prof. D om aniew skiego) obecnie uezeu In 
s ty tu tu  o uzycziiego w Krakow ie, (kurs wyższy 
kia»a p. K lary  Czop-Umlaufowej) udziela lekcyj 
g ry  Lortepiam w ej i teoryi m azycznej. D ługa 
37, I p. od 6 do 7 wicz 5631 1 2

.  D o n  m m m y
składaiący się z 7 pokoi, 2 spiżami. 
3 piwnic i t. d , położony przy drodze, 
w bardzo pięknem położeniu, jest pod 
dogodnemi warunkami zaraz do sprze
dania. Ig n a c y  F y k a ,  H lo a d  n ta k a  
ad Sucha. 5636 l 3

2 x i
„Lasetons Noble“, trzykrotnie premiowa
ne, olbrzymie, karmazynowy owoc, 100 
sztuk 4 K. Obecnie zasadzone wydają 
w maju piękny owoc. Janiszewska, Ko
łomyja, M mcentówka. 5627 i  8

33
hnndel z  b. c h i żernym  H a n
w narożnym  domu w R ynku, (galanteryjno-m o- 
dny) oddaw na is tn ie jący , ła tw y  do prow adze
nia, nader rentow ny. P rzy  kupnie  potrzebna 
tylko połowa ceny w gotówce. W iadom ość F, 
Grzym ała, nl. Szujskiego 1, I I  p iętro, drzwi 6. 

5427 3 3

D w a  f a o t e n y
za bezcen do sprzedania. Wiadomość: 
Zwierzyniecka 18, u rymarza. 5548 3 8

M ii p z i i  w
dobrze prosperujący interes przemysło
wy. Kapitał potrzebny 35— 40.000 ko~. 
Pośrednictwo wykluczone. — Bliższych 
inforniacyj udzieli kancelarya adw. Dra 
A lberta Siissera w Krakowie, ul. Grodz
ka 11 (tel. N r 193). 5632 i 3

Konwersacyi
i  lekcyj języ k a  francuskiego, angieR kiego, n ie
m ieckiego, włoskiego, jak o ł eż m uzyki - M e l a  
ru ty n o w an a  nauczycie lka . U!. C zysta 3, I I  p. 

5560 1 6

poszukn:e posady do w yręczania w  gospodar
stw ie lomowem i  tow arzystw a sta rszej p an i 
lu t do dzieci. Z na kraw ieczyznę i  krój. Na żą
dan ie  rekomf adacye. Łask zgłoszenia pod B. 
R , S . poste re s tan te  P o d g ó r z e .  6607 1 2

dla 5374 9 12^  ^  *

poleca

s i l  i i i i
Kruków, Sukiennice 1. 24, 25.

C e n y  b a r d z o  n ^ k i e .

ssinopnu timyjne
Deserowe 5 kg.................................K 4 -—
Śliwk. w ę g ie rsk ie .........................K 3-—
Gruszki d e s e ro w e ......................... K 4 '—
Jabłka d e s e r o w e .........................K 3'—
Melouy cukrowe . . . . . .  K 2 50
Kawony d e se ro w e .........................K D50
Pomidory ś w i e ż e .........................I i  3'—
Świeże ananasy w każdej porze wysyła 

O w o c a rn ia  k r a jo w a
P I O T R  B E R E Z N 1 C K I

L w ó w .  P a ń s k a  1 1 .
Kosz owoców deserowych mieszanych 

4  korony. 5191 12 25

Do 1. 3998. 5617 1 3

D s n lg jt t .
W celu zabezpieczenia dostawy dz:er- 

żawnej siana, słomy na podściółkę i do 
łóżek dla c. i k. wojska w stacjach 
obwodu 1. korpusu zakwaterowanego, 
na czas od 1 listopada 190'J do 31 pa
ździernika 1910, odbędą się rozprawy, 
a mianowicie:

dla Krakowa i konkurencyjnych obej
mujący cb IX  grup: Zakrzówek, Kobie
rzyn, P  .ze,gorzały, Rakowice, Dąbie, 
Łobzów, koszary a rty l ryi przy ulicy 
Rakowickiej, Kraków lewy brzeg Wisły 
i Podgórze, następnie dla Bochni, W a
dowic i Niepołomic, ania 20 września 
1909 w c. i k. magazynie żywności w 
Krakowie; dla Nowego Sącza dnia la  
września 19U9 w magazynie żywności 
w Tarnowie;

dla Ołomuńca, Rozetowa, M. Szym- 
b ;T g u  i Hrantc dnia 24 września 1909, 
następni0 ąja Bielska, Karmowa, Cie
szyna i Bzjńca dnia 27 września 1909 
w magazynie żywności w Ołomuńcu.

Rozprawy odbędą się każdorazowo o 
rodzinie 10 przed południem, W arunki 
ila tychże zaw arte są w ogłoszeniach, 
znajdujących się w celu przeglądnięcia 
w c. k. starostwach i w wyżej -wymie
nionych wojskowych magazynach ży
wności.

Odnośne zeszyty warunków można 
otrzymać bezpłatnie w wymien’onych 
wyżej wojskowych magazynach ży
wności.

Kraków, 20 sierpnia 1909

Z c.! K. Inter, tJsnłury 1

H u r t o w n i e !! L e t a l i c z n . e i

l iMerfcate z „O tificzykie iii
Oryginalne mieszanki najprzedniejszych chińskich iceylońskich 
h e i b a t , „ G o s r o d a r s b a ‘<4 0  h a l e r z y  n a  */„• f u n t a ,  
„ IM e ls ta n g e 44 6 0  h a l e r z y  z a  1/b f u n t a ,  =  u firmy

Br l i i i i  i S-ka
9ia ::d e l w in , K ra k ó w , R p c k  1S.

=  ------ *  5225 1 8
«==±=== Cennik5 na żądanie franco. = = = = -  t

H u r t o w n i e ! ! P e ta S I f c z s s ie !

PIERW SZA KONCESYONOWANA PRZEZ C. K. NAMIESTNICTWO

SZKOŁA BflCHUHPW)$£I PAIftTWSSJ i BUCEDLTER9I
JÓ ZE FA  T O M C Z Y K A

w  K r a k o w i e ,  p r z y  u l i c y  S z u j s k i e g o  L .  7 .
podlegająca w  m yśl re sk ryp tu  c, k. Minii te -s tw a  w yznań i  ośw iaty z d n ia  17 styczn ia  1909 r. 

L. 43188 inspekcyi c. k. W ładz szkolnych.

Obok głównego kursu, który się rozDoczyna 6 września b. r., otwarto dla kan
dydatek i kandydatów, mających zamiar przygotować się w krótszym czasie 
do państwowych egzaminów z buehalteryi i racnunkowości państwowej, spe 
cyalne oddziały o stopniowej nauce, ■ a które można się zapisywać każdego 
czasu. —  W ykłady odbywają sie oddzielnie dla Pań, osobno dla Panów. Zgło
szenia przyjmuje codziennie od godziny 3 — 6-tej po południu kierownik szkoły 
5348 5 20 «9. T o M c z y k  Kraków, ul. Szujskiego Ni 7.

Ważns dla zakład jacy cli m  M n  naftowych, jak również dia Każdej 
ma feudulace] sie faipki w Galicy!.

B iuro tech n iczn o -h an d lo w e  M ichał Jakubow ski Bka w B orysław ia, n a jtań sze  źródło do 
nabycia  użvw rnycli, jed n ak  w najlepszym  stanio i z gw arancyą kotłów  parowych i  m a
szyn w szelkiego rodzaju  ru r w iertniczych, gazowych rygów, zbiorników, żerdzi i narzędzi

w iertniczych. 5368 3 3

fclt3f.fi?  JfCP-SOir
ruwniez

a n t o z a a t y  a© e t e & t r y z o w a s d a
poleca

i e 1 j -i f - s p a' i- -. 11 n s ' y ty
IJM j— .Hopp-Hcjip 1lłB3®
[ - jl mr_SP,./iniQ S*Ut|!E
m \  F e  n ,...WTO

S e u d e r  K le in  w  K r a k o w i e
W P Ł y  A l i e y  B r z o z o w e j  1 .  1 0 .

Cgną n ajn iższa  C9 k m  za  sztu k ę .
Badza rentowe dla przedsiębiorców 

i  rB s ta u ? a t$ ró w . 5-170 3 3

P-zez wysoką c. k. w ładzę szkolną krajow ą konsesyonow ane pryw atne

S zk oły  tiiiizy tzn e  Sn isera , Wieleń, liii, lilii i 11.3 5  rak szklij.
Z akłady  d la  wszelkich działów m uzyki w raz z operą I operetką (fortepian, śpiew, organy, 
w szelkie im tru m en ty  orkiestrow e i  działy teoretyczne). Kur* do egzaminu państwowego 
(w 1908/1909 roku szkolnym zdało ten  egzam in 29 kandydatów  togo zak ładu  — dotąd 
razem  234). Kurs dla kapelm istrzów (kand; daci m a ją  sposobność ćwiczyć się co tydzień  
w kierow aniu o rk ies trą  i chórem ; po ukończeniu s ta ran ie  o zaangażow anie); osobliwe 
k ursa  dla nauczycieli ery  fo rtep ianow ej; kursa  podczas w akacyj (lip iec—w rzesień); oadział 
dla list. teoretycznej neuki. Roczr ie uczęszcza 350 uozriów  z k ra ju  i  zagranicy . I 'ie  wszo- 
rzędne siły  nauczycielskie. P rospek ty  i w yjaśniania  za darmo przez kancelaryę zak ładu : 
Wiedeń, VI1 I., Z ieglergasse 29. T el łon 609/VI. D la zam iejscowych w ykaz pensyj u  zau
fan ia  godnych rodzin. 5438 2 3

Stytowe niebis i dehracjfs
kompletne urządzenia pokoi, will, zakładów leczniczych, hoteli, lokali itp. według 
projoktów fachowych architektów i  artystów malarzy, od najskromniejszych

do najwykwintniejszych. 301 72 o

Józef Snerlins, lr< U
Kmps p r i | |© f0w a w c2f

filŁ r a c h is n k o w a ś s i  pańsit.T© w ej i  b w c h n l t s r ^  
p o je d . i  p o d w . w  J ę z y k u  po lsL dm  i

urządza nadal, jak  w latach poprzednich, system nauki teoretyczny i pra
ktyczny, według najnowszych wymagań c. k. Komisy: egzaminacyjnej. —  
Również udzielam nauki stenografii polskiej i niemieckiej kaligrafii, kon

wersacyi nitmiockiej, korespondencji handlowej.
Dla Pań osotne goaziny. Korzystny rezultat zanewnianv. Warunki przy

stępne, dla mniej zamożnych zuaczue ulgi. 5137 7 10

H E N R Y K  G O T T L I E B
c . k . zaprzysiężony znaw ca k siąg  handl. w  Sądzie k ra j. i  autor, 
naucz, rachunk . państw ow ej w K rakow ie, przy n l. D ietlow skiej 68.

S t & H b g r a f k a
niem iecka, pisząca także  na  m aszynie, poszu
ku je  zajęcia oinrowego. Zgłoszenia pod A . B. 
noste rest. K r a k ó w ,  za okaz. k w itn  inseratow . 

6295 10 10

Ula ewa&gelfDzek
uczenie zakładów  średnich i wyższych, poleca 
się in te rn a t E w ang. fe.ow. P ań , ni. Grodzka- 
i. 60. — F o rte p ia n , francuska konw ersacya 
w domu. 5524 5 6

F i l o z o f  I ¥  r . ka)poszuliuje
leiccyj za skromnem w ynagrodzeniem , ew entu
aln ie za u trzym anie . Zgłoszenia L nduik  Rogo
wski, U niw ersy tet, K raków . „  5431 6 6

sprzedania.
M. Langrocka

kompletne z lam
pami gazowomi do

Ulica Basztowa 27. Biuro
5444 3 3

i i !  s t o j w j ,  t e w a j .  ń a ń
dla  piersiowo chorych, 5 kg. b laszank: 1(' K  
iranco. L udw ik  Haupt-, k ierow nik szkoły Uła- 
szkowce, poczta loco. 5443 6 6

potrzebny itezcti
do cukierni W .  N o w a k a  w  B o 

c i a n i .  5435 5 10

j ł jab łk a  stołowe, dereń, śliw ki wę
gierskie, pomidory, w ysyła w 5 k g  ko 

szykach opłatnio za pobraniem  3 '20 K, M arya
Drancz, Zaleszczyki. 5421 4 5

1
nteligentne, energiczne osoby w mia

stach i na prowmcyl, mające znajo
mości pomiędzy klasą średnią zamozuą. 
mogą sobie zapewnić w łatwy spo

sób znaczne boczne dochody.
Należycie opłacone zgłoszenia (list 25 

h., k arta  10 h.) z podaniem wieka, oraz 
dotychczasowego zatrudnienia, należy 
wystosować po polsku ■ do: Secretary, 
British Mutual Inv. Corporation-Carlton 
liouse-Regrnt Street-London England.

5471 4 6

f" f ‘ m a  Jj znajdzie zaraz umie- 
i f l l i !  I ( ! ! h lr  f i  szczenie w aptece pro

wincjonalnej. Zgłoszenia listowne pod 
„Aspirant" przyjmuje Adm. „N.Reformy‘!.

5481 3 3

l i  .3 jednego lub dwu na stan-
CyQ przyjmie nauczyciel 

szkół średnich. —  — '
Wiadomość przy uiicy P iotra Rosoła 

1. 7, Nowa Wieś. ----- 5452 6 6

i  K u r a c y jn e ,  na jszlachetn ie jsze  g a tu n k i. 5 1-g, 
za 3 K. w ybierane, bardzo piękne h r z  SB W> 
c l e ,  j a b ł k a  otołowe, prawdz .w,: Ś l iw k i ,  wonne 
s n e io n y  za 2 K w ysyła J .  IH łu lie r, właściciel 
winnicy, F i s k n n lh a ia s ,  W ęgry . 5243 10 10

pszczelny patokę, l ip o w y , kuracyjny, z w łasnej 
pasieki, w ysyła w 5-cio kilow ych błaszankuch 
tranko do każdej stacyi pocztowej za pobra
niem  po canie 6 nor. 60 h  - J u r .  ł S a r n n ś ,  
S z e p e s ń i i a l u ,  W ęgry). 5161 15 20

Sprmist i la Eilnołe.
■■iaj.,1 -U z i e m s k i  w  powiecie iolickim , 
15 klin oddalony od s tacy i kolei, o po
w ierzchni przeszło 600 m g., sk ładający  się z 
dwóch folwarków , z prześlicznem i budynkam i, 
m ieszkalnem i i  gospodarczem i, leśniczów ką, 
carc-zmą, oficyną, z czego 125 m g. lasu , ud 25 

do 30 1 au; 26 m g. ogrodu, przepięknemu, 353 
m g roli i 4 m g. łąk . In w en t. żyw y: 19 pa r 
koni, 5 p a r wołów, przeszło 50 sz tu k  bydła 
rogatego i k ilk an aśc ie  nierogacizny, m artw y  
n ad er obfity. Ocna 500.000 kuruJ, d iag  131 200 
koron. W  razie  potrzeby w szelkie udogodnie
n ia  w  kupnie. Sprzedaż jedyn ie  z powwdow 
fam ilijnych. Łask. zgłosz. przy jm uje  Konces. 
C en tra lne  Biuro FDrzedaży realności w K ra 
kowie, M ały Rynek 4. 5618 2 3

la t 27 , akadem ik handlow y, z  k ilk u 
letn ią p rak ty k ą , z dobremi polece
niam i, m ogący złożyć w iększą kau- 
cyę, poszukuje odpow iedniej posady 
na skrom nych w aru n k ach . Zgłoszenia 
pod „ B s l e r s y  p izy j-
m uje Adm. „N . l le fo rm y “ . 5414 4 5

za gotówkę i na raty oraz wzybory 
do tychże. Wyroby nożownicze. Naczyr ‘a 
kuchenne. Przybory do dzY/cnkcw e e- 
ktrycznych. Narzędzia. Drut kolczasty

i t. p. poleca 2519 42 0

Ja FiaHtemiiltS
Kowy I m ,  RwnPk.

> 7 lfju  io Jr  poszukuje biurowego za- 
If l tU U j u Ł I U n lO ń  jęc ia  za  skrom nem  wy
nagrodzeniem . W ład a  w słon ie  i piśm ie języ
kiem  polskim , czeskim , n iem ieckim  i nieco an 
gielskim , z ładnym , w yrobi.nen) pism em . Dobry 
rysow nik, a rch itek t. Zgłoszenia pod „K rakow ia
nin 28 “ poste restan te . Kraaćw, za okazaniem  
kw itu  inseratow ego. 5327 3 3

t e o ś ć !  W a r s z a w i a k
Czekolada wyborna mało s łodka  wyrobu 
fabry ki cukrów, czekolady i h e rb a tn ik ó w

A D A M A  P 2 A S S S S H Z 3 C ?‘3
v  K r a k o w ie  4348 4 2  o 

u !. B S a g a  12 — isl. F io r y r .ń s k a  i .

Ucseń
z chlubnie ukończoną YII 
k lasą  gim n. poszukuje le- 
hcyj. Zgłoszenia pod E. G 
I. poste re s tan te  Podgórze. 

5495 2 2

M toc& m ta
8-mio kjauŁ , w dobrym stan ie , tan ie  do sprze
dania,. W ialom ość w biurze technicznem , nlica 
św. G ertrudy  1 7 . "  ' ’ 550u 3 5

Wny pnKój
rok lub 10 mmsięcy, do wynajęcia. 
Garncarska 14, I I  p. 5499 3 6

M ożna

^Y ate odtłuszczoną do celów chirurgicznych.
„ „ pobżnirzych.

, „ „ tu te k  papierosowych.
„ sznurkow ą d la  f r  zyerów.
„ baw ełniani, do celów opatrunkow ych 1  

przem ysłowych.
W atę  kolorową do opakow ania biżntery i. 
O patrunk i chirurgiczne, szafki i skrzynki opa

trunkow e
W yprawy d la  rodzących i położnic Zestawione 

w edług w skazówek prof. D ra WL ByFckiego 
ze Lwowa w yrabia 2785 47 0

łWfyku o?sSmiikfja d iirartl- 
tTlipth „CIS"'

(Kra E L. Sobrswaisklesa)
iy PoiSsósZi ■ KifMe i im 

Czarnieckiego 6.
Z nak  ochronny n a  opatrunkach  ch iru rg i

cznych czerwony krzyż z lite ram i w pośrodku 
M. L. D. i ty lko  tak ie  przyjm ować z ap tek  i 
składów aptecznych jako wyrobc krajow e

um ieścić chłopca na  
wsi w w arunkach  hy- 
g ienicznych do wspól
nej n au k i z 9-cio le 

tnim  chłopcem, przechodzącym IV  k lasę norm al
ną. Zgłosić się n a  ul. św. Tom asza 28, hlenofferowa. 

5o25 3 3

o
żs pokoie z przede.zaraz, dw a duża pokoje z przedpokojem, może 

być każdy osobuo z m eblam i lub bez. U lica 
1 enrzyńska Tl, p a rte r  na  lewo. 5530 3 3

um i urzędnik IX rang i la t  
PK j, 38. z 2U-letnią p rak ty-r n m  itóflalfcui _

ka lca ową. poszukuje s ta łe j posady biurow ej: 
kasyera , kon tro lera  i t, p. w poważnej insty- 
tucy i finansow ej, kasie oszczędności, m ag is tra 
cie, zakładzie przem ysłowym . Może też  złożyć 
3000 K  k a u c ji. Zgłoszenia przy jm uje  A dm ini
s t r a c ja  „N Reform y" pod X. Y. Z. 5542 3 3

© M a t S y
sm aczne, obfite i po um iarkow anej cenie, wy
d aje  się w dom u i n a  m iasto. — W iadomość. 
Szewska f. 5, I I  p., drzw i N r 31. 5546 2 3

WWwWwwWwWWWWNr^WwWwwwwWwwwWl ‘ii Wina daiiMtyńskie ii
n a tu ra ln e , białe i czerwone, sprzedaję 
l i t r  po 5 2  h a l .  tran s ito , hurtow nie  w 
beczkach — zaś w skrndzie p rs  V U l l ty  
B r a o h ie i  L 5  sprzedaję l i t r  wybornego 

w ina po 8 0  h a l .  albo po i  h o r .

J & k ó i ?  . i i  i !
z  D i i l m a c j i ,  

właściciel sMadu win,
§  5550 2 7 B r a c f e a  5 .

  i s a itii
Adres: „Domefc" poste restante Kraków, 
z a  okazaniem kwitu inserat. 5558 3 3

W  « S a ś E s
place budowlane do sprzedania. W. Czay- 
kowa w  Bochni. &>69 e a

P U M i g l l !
potrzebny do lirmy 5599 4 4

Z Y G M O irr S L in K K O W S H l
B  a u w ,  Rym j k ,  Ł ia la  A -Ł .

RztsdKa sposobntlć nabycia rszyfltncyi 
iście ęanshiej.

M ajatek ziemski 1 godz. jazdy kołowo z R a 
k o w a ,'o  pow. 171 m g., z całym  m v e n ta r.e m  
żywym i m artw ym , z prześlicznem i budynkam i 
w całości lub częściowo (każda część z oso- 
bnemi b u d y n iam i i inw entarzem ) z powodów 
fam ilijnych  n a ty ch m iast do sp .zedanla przez 
Konc, Oentral. biuro kupna-sprzedaż* ic i lm ś c i  
domowych, g runL  wych i lasowycn w Kcakowie, 
Mały Rynek 4, II p. 1 45W  2 3

P o ż y c z k i
jako  k red y t osobisty zała tw ia  za kondyktem  
i bez k c^d y k tu  d la  ?. T . urzędników , oficerów, 
w gólności, profesorów, w ielebnego dneh o w eń - 
stw a, em erytów , nauczycieli, no taryus-y , lek a 
rzy. adwokatów  i ap tekarzy . W yjaśn ień  w spra
wie ubezpieczenia n a  życie udziela R e p r e z e n -  
a c y a  B e a i a l e a - Y e r e l a a  we Lwowie, K . nor

n ik a  28. 5589 2 15

Sirutaiiisfa
z 2—3 roku potrzebny do pow tórzenia keysu 
m atu ry. „N atychm iast*-poste restan te  Kraków. 

5505 2 2

Do wydzierżawienia
zdrojowisko za 10.000 K z g ru n tam i za 14 000 
Kor. Do sprzedania domy, w ilie, dobra tab u 
larne. Do ulokow ania n a  h ip o tek , kupk.aly 
m niejsze i w iększe. W yrhb ia  pożyczki, eskon- 
ruie weksle k ancelarya  adw . Dra Mikiewicza, 
Kraków ul. Grodzka 1. 37. 5594 2 3

.. F 4ia iii
w ruchliw ym  punkcie m iasta , dourze prosperu
jąc a  z wyrobioną k lije n te ią  z kom pletnem  u- 
rządzeni !m. Czynsz lokalu  niski. W iadłmośC 
w dziale inscrafow ym  „Naprzodu" F ra k u  w, ul. 
św. M arka 21. 5587 £ 5

U F
towarów mieszanych w miej
scowości kąpielowej Rabka, 
w pensyonacie Willi Regina, 
do wydzierżawienia z urzą
dzeniem, od 1 listopada, pen
sy onat ouwarfcy caią zimę — 
z dniem 1 września mieszka
nie o 50% tańsze. AYiaclomość 
w administracyi Willi Regina, 
Rabka. 5531 4 5

Z Drukarni Literackiej w  Krakowie, u l. Jagiellońska 10, Rządca drukarni L. Ii. Górski.


